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Polilyka p. Poincare’(|o.
. Pierwsze kroki p Poincare‘go odrazu pozwa

ły zorientować się w jakim kierunku pójdzie je 
ko pofityka. Nie chodzi tu bynajmniej o jakąś re- 

przeciw polityce p. Brianda, lecz głównie 
0 ducha, jakim ta polityka była przepojona. Rezy
d u ją c  z polityki fara da se, w  poszukiwaniu za 
°Parcieni zagranicy, za układami i przymierzami 
Osunął się b. premjcr. może nieco zadaieko w  u- 
stQPstwach. Francja zaczęła zasuwać się w cień 
^szechwładnej Anglii, a równocześnie z jej coraz 

a |ej idąoemi ustępstwami, za które nagrodą b jły  
^•ko oszczerstwa : nowe coraz to zarzuty, sta

rano się ubezwładnić jej wpływ na przyszłość. P.
Q"icare postanowił prz^wAfcić Francji jej stano

wisko niezależne i podejmując na nowo rokowa- 
n,a rozpoczęte przez poprzednika, poprowadzić je 
w ionym duchu jako równy z równym. Z góry 
^ ^ g o io w a n y  na kompromisy, pragnie jednak u- 
•hknąć wszystkich kompromisów niepotrzebnych, 
w czem rnu jego długoletnia kariera dyplomaty- 
G*ńa. dała biegłość niezwykła.

r^erwŁtem dziełem, które przeprowadzić 
«airilcrza natychmiast, aby przygotować grunt 
S]lny na- konferencję genueńską, jest układ fran- 
cUskó-włoski. Dojście do skutku podobnego ukła
du byłoby rzeczywiście zwycięstwem wielkicm, 
^Pływ y niemieckie we Włoszech coraz bardziej 
Podnoszące głowę, do tego stopnia, że mówiono 
już w pewnych dziennikach włoskich o możliwo
ści porozumienia wlosko-niemieckiego, doznałyby 
dotkliwej porażki. Francja na konferencji nie by
łaby odosobniona. Układ ma na celu związanie 
"'loch, aby nie prziszły w  Genui do opozycji. 
Dlatego przedc\vszystkiem o tym układzie p. 

uncare pomyślał.
Wobec Angtji z góry zaznaczył, że pragnie 

kontynuować politykę porozumienia, ale przy za
pewnieniu wszystkich praw Francji Drzy zupeł- 
nem równouprawnieniu obu stron. Nowy premjer 
Pważa słusznie, że Angłja i 'Francja przez konfe
rencję porozumieć się muszą we wszystkich spor
nych sprawach, aby w Genui mogły wystąpić 
zgodnie, a nie znalazły się w  roli przeciwników, 
czego pragnęłyby Niemcy dążący do zajęcia waż
nej roli równoważnika. Od tych ostatnich djtnaga 
s,ę Poincare zupełnego zadośćuczynienia i wy
równania szkód wojennych, grożąc w  przeciw
nym razie no*vemł sankcjami. Dopuszcza wpraw
dzie udział Niemiec i Rosji w  konferencji między
narodowej. ale dopiero po przyjęciu uprzedniem 
"wszystkich wmunków, inaczej konferencja gfc- 
'Jueóska stanie się bronią w  rękach Niemiec dla o- 
baJenia traktatu wersalskiego.

W polityce swej p Poincare stajać się będzie 
oprzeć na Stanach Zjednoczonych, do porozunre- 
łda z któremi wzdycha cała opinja francuska, oraz 
na krajach malej entepty.

Dziwić się wypada tylko, że w  swójem ex- 
Pose, p Poincare ani s ł^ e m  nie wspomniał o 
Polsce, czyżby z dojściem do władzy już o niej 
zaipommał? Francja, dla której sprawa obrony 
naszych granic zachodnich jest kwestją jej w ła
snego bezpieczeństwa nic może zaniedbać również 
sprawy naszych granic wschodnich.

Po wyborach wileńskich, wobec dążności

Stanowislio n a w e p  rzędu franc. wobec Polslii.
Warszawa. łTei. wł.) (G.) Poseł francuski p. imi rzad óbecny będzie koiutynuowal politykę xzą- 

Panafieu złożył imieniem nowego rządu oswiau-1 ou poprzedniego, 
czerde min. SkrrmuntoT,.;i, że w stosunku z  aijanta-1

Czy L. George ustąpi?
Wiadomości o przesileniu w Angli, o moźli- 

wem ustąpieniu L  Ocorgc‘a należy przyjmować 
narazić bardzo ostrożnie. Choć partja unionistów 
drvży upaicie do władz^ mając w lordzie Birker,- 
headzie i lordzie Chaiinjłr.ainie poważnych kan
dydatów. L. George ma zawsze i coraz 10 więk
sze poparcie w sferacn przemysiown finanso
wych. Nawet orgauy liberatow solidaryzują się z 
jego polityką. Wobec jednak niezaprzeczonych 
niepowodzeń ostatnich, dymisji Brianda, odkrycia 
dość nieuczciwej polityki wobec Belgii, Którą 
chciał z Francją poróżnić, odbierając jej pierw- 
szeftstwó W odŚzkóĆGwaniacht możliwe jesi ze 
zgodżUsię na poświecenie lorda Curzona, ‘ktfirV 
stałby się kozłem ofiarayni. pznacząłflby to

zmianę polityki dotychczasowej, ? raczej zmianę 
drogi, gdyż celu L. George nie zmienia. Znikłaby 
może ostatecznie nieszczęsna „iinja Curzona1'. 
Lecz są to prawdopodobnie wieści przedwczesne.

L. GEORGE NIETYLKO NIF USTĘPUJE. LECZ 
GROZI ROZWIĄZANIEM PARLAMENTU.
Londyn. (AW). Pomimc oficjalnego zaprze 

czenia ze strony „Times'a“ , kursowaiy wcr.ora! 
w kpłaęh polityczjijch ppgibski c  zamiarze l.. 
ćaorge a podania Się do .dymisji, Pogłoski tc sa 
medż^oacinuTie, gdyż L. George nietyłko ,pięv zł; 
rdierzS u stąp i, lećz nawet — w razie komplika
cji — grezi rozwiązaniem pariamentu.

Wybory do Sejmu na kresach wschodnich
przypuszczane odLędą sfy w kwietniir br.

W arszawa. (Tel. wL) (G.) Prez. Ponikowski 
przyjął delegację polsk. Z-wiązku kresowego, któ
ra złożyła memoriał o potrzebach kćesów wsciio- 
dnich. W roemowie z delegacją prezydenł o- 
świartczył, że jeżeb się przekona że obrady Sc>-

mu przeciągną snę poza ferje letnie, to wniesie do 
Sejmu projekt dekretu o przeprowadzeniu wybo
rów do Sejmu warszawskiego na Kresach wsch.

W tym wypadku, według opinjś prezydenta, 
wybory mogłyby się odbyć w kwietniu.

Litwa Kowiedska i PJ.ka rGzjemsami z ramienia ligi Nar.
w s^orza fi lanilz c-rcsyjsk'm.

Moskwa. (AW). Komisariat ludowy <Io sp*-. 
zew nętrzach  ogłasza, że wedle dzienników U- 
tewsJncn — Liga Narodów uczyniła zadość ty 
czeniu Finlandii w  sprawie interwencji w Karelii 
wschodniej i wyznaczyła jako sędziów w spra
wie sporu między Karelją a Rosją sowjecką —

p o!skę i Litwę kowieńską. Rząd rosyjski prote
stuje przeciw temu mieszaniu się państw trze
cich w sprawie rosyjsko-ikiian-dzkLgo zatargu, 
który powstał wskutek napadu bard finlandzkich 
na Kareiję.

O p OPRAWĘ BYTU URZĘDNIKÓW PAŃSTW.
W arszawa, j (Teł. wł.) (G.) Dziś Rada mini

strów ohradowała nad sprawą poprawy bytu u- 
nzędników. Przeprowadzono dyskusję nad pun
ktem o ptzekJasyfŁowywaniu urzędników. Inne 
sprawy dotyczące urzędników omawiane będą

na poniedziałkowej Rrdzie >V czasie jjos.edzenia 
Rady min. zgłosiła się do prezydenta delegacja 

Urzędników, w myśl jednak popr-tedmego swego 
oświa dążenia, że pod presją organizacji urzędni
czych Rada min. decydować nie be cizie o tych 
sprawach, prezydent mir. delegacji nie przyjął.

IZA K R E M m o m m ttyłKO 
je  en

w c zw ań  ek dnia 2€. ntyićznia br. 
,w sa,i r  iharmpnjł (kin-> Lew)
Fieśnś nastrojowe i miłosna

;W k o p e rc ie  b  e -ze  udział K U B T  H E T Z E L
: (fortepurn). — B ‘ y do a-o-ou w sAnwii?  

r:ut SlOjUr.iut, Akadeoiirka.
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ogómo-curopejskiej ustalenia stosunków pokojo
wych kwcstja ta rnusi być raz na zawsze roz
strzygnięta. Upiór dawnej Rosji me "może dłużej 
wiązać rąk Francji na jej własną szkodę. Wobec 
bliskiego uregulowania ostatecznego układu pol
sko-francuskiego, sprawa uznania granic ryskich 
przez rząd Póm-care‘go jest koniecznością, którą 
miejmy nadzieję uźna zarówno premier francuski, 
jak i p. Pileologue, który pniwdopodobhie zajmie 
miejsce p. Berthelota w  ministerstwie spraw zagr. 
Wybór p. PaUołóga, ambasadora Francji w Pe- 
trogradzie wskazuje, że główną uwagę nowy -iząd 
francuski zwróci na sprawy wschodnio-euro
pejskie. u. C.

Ł 4 \ -

Przesilenie w Rumunji.
Stanowisko rządu rumuńskiego było niezwy

kle utrudnione przez wytrwałą a bezładną .opozy
cję parlamentarną. Parlament rumuński, groma
dząc czynniki bardzo różno, odnt, często sobie 
obce i zupeime nie wykształcone parlamentarnie, 
przedstawia przykry widok. Posiedzenia bez
owocne, gwałtowne kłótnie, skandale będące 
pastwą dzienników i żądnej sensacji' opinji, wza
jemne oskarżania . się, terror partyjny, dowiodły 
zupełnej nieudolności izby. Chorobą największą 
była bezbarwność i bezczynność partji rządowej, 
której bratc było leaderów zdolnych do walki z 
przeciwnikami, na których czele stali ludzie nie
zwykle czynni, jak ,Vaiday Vojevod, Popovici, Ior- 
ga, dr. Lupu. Partja Eratiami, licząca 9 poJów, i 
socjaiiści starali się jątrzyć w parlamencie, aby 
przygotować sobie grunt do władzy. W takim 
stanie rzeczy gen. Averescu byl wymarzonym 
premjerem, będąc ubóstwiany przez cały naród i 
Szanowany przez wszystkich. P. Take Jonescu, 
dyplomata europejskiej miaiy, miał wielu nie
przyjaciół i zwalczany był staia przez biatianow- 
ców, jak i przez zwolenników Marghilomana. Po
nieważ w Rumunji sprawy polityczne mieszają się 
zawsze z prywatnemi, ogromnie zaszkodziła osta
tniemu premierowi zazdrość, jaką jego powodze
nie polityczne wzbudziło u współzawodników. 
Jak przewidywać było można gabinet p. Tajcc 

/d»tftt*j.hiie utrzymał się, nfe odważywszy się na 
ostateczny krok rozv'iązanii. izby z o nawy przed 
zwycięsrwem spcjaljstów tub partii Bberalftój. Po-!' 

‘zostawił to niemiłe zadanie swemu następcy. Do 
niedawna wydawało się, niemożliiwem, ahy partja 
liberalna doszła du władzy, pomimo, że w jej rę
ku spoczywa cała ekonomiczna potęga, kraj cały 

był głciboko zrażony, wybdtnde partyjny polityką P. 
Bratianu.

JULES ROMAINS. 15)
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Awanturnicy Doszukują D óąogoo- . 
Tonki.

Obrazy kolejne, polem równoczesne.
1. Główny plac w Cnyabie. Jedna banda awan

turników odpoczywa. Ośmiu towarzyszy i juczne 
[zwierzęta. Awanturnicy są widocznie bezradni. Dysltn- 
tują nad mtpą; jeszcze słowa a wybuchnie kłótnia. 

'Zatrzymują mieszkańców, stawiają ..n natrętne pyta. 
>nia. Mik* odpowiedzieć nic umie. Nawet pewien sta
rzec o przezacny n wyglądzie nigdy w życiu o D ino- 
gorTonce nie słyszał.

I Inne) grupa na rozstań. w leśnej okolicy. Kilka 
chat. Awanturnicy rozprawiają z CzerwoOoskórcami. 
Ci zapewniają, źe nie znają miejscowości, o której 
mowa. Awanturnicy przypuszczają, że Indjanie mają 
w tern interes, by ktairiK. Nalegają... Obiecują na
grodę... Leci tam.' zakiinają się na wsz/stule świę
tości. Zdają się być szczerzy... Dunogóo-Tonka? 
Nie, naprawdę... nie wiedzą co to jes t...

A Awanturnicy są w rozpaczy.
3. Tizecia grnpa przybywa nad brzeg rzeki, w 

której przegląda się olbrzymi las. Zatrzymują się.

W sukurs przyszły jej wypadki polityczne. 
Ostatniemi dziełem i sukcesem p. Take Jonescu 
były zaręczyny ks. Marji rumuńskiej z Aleksan
drem serbsKisrn stwarzał on w ten sposób węzeł 
zbliżający Jugosławię i Rumunię, które doiąd 
spoglądały dość nieufnie na siebie z powodu fiio- 
rosyjskiej polityki Belgradu. R  Take Jonescu 
działał pod nakazem chwili, która w czasie kon
ferencji w Cannes i planów odbudowy wymagała 
zespoienia się i pewnego uniezalcżniejiia się oa 
wielkich mocarstw krajów naddunajskich, tem- 
bardzłej, że gwiazda Francji zaczynała blednąć. 
Upadek p. Brianda, przyjście do władzy p. Poin
care i jego znaczne wstępne sukcesy polityczne 
zn .eniły troCaę sytuację. P. Bratianu, który w 
czasie wojny był filarem polityki filofrancuskiej 
w  Rumunii , zdawał się. bardziej, .niż- k.edyindziej 
powołany do objęcia steru. Przyjście jego do 
władzy nie wróży debrze praskim planom małej 
ententy, gdyż p. Bratianu jest zasadniczym prze
ciwnikiem Belgradu, przeczuwać można nowe 
wz..łożenie wpływu Francji w  Bukareszcie. Na 
tern opierać można nadzieje, że polityka Rumunji 
v7obec Polski nie ulegnie zmianie i że porozumie
nie polsko-francusko-rumuńskie będzie celem no 
wego premjera. Dyplomacja polska postarać się 
musi o zatarcie ostatnich nieufności jakie w Ru
munji względem Polski panują. W chwili, .gdy 
ważą się losy Europy, gdy prawdopodobnie spra
wa naszych granic wsclłodnkh wejdzie znow i r.a 
forum świata, powinniśmy w  p. Bratianu znaleść 
dzielnego sprzymierzeńca. Nie chodzi tu tylko o 
interes Polski, chodzi również o bezpieczeństwo 
Rumunji. • L. C.

.—■-■00 ■ • ■’
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Wobso daniny.
(0 ) Z chwilą ogłoszenia ustawy o daninie u- 

zyskała ona z da. 7. bm. moc obowiązującą. Opu
blikowane rozporządzenie wykonawcze normuje 
ściśle sposób obliczenia terminy i system wpłaty 
dla każdego z b. zaborów oddzielnie. Jakakolwiek 
więc już dyskusja na temat celowości, ujęcia usta
w y czy sprawiedliwości w rozłożeniu obciążenia 
brzestate interesować ogół obyyyatęli,. .

• - Dariina- stała się prawómoopą 'uchwałą sejmo
wą i musi -bye >zedle brzmiernrr'h^fevfytl^ffe!e w yJ 
konaną Naj/^yżej pewne punłdt*. ńozpD^ądzenia: 
wykonawczego mogą być w ostatniej chwil1 no
wym komentarzem zmienione, ale w zasadzie 
nie zmieni to postaci rzeczy.

Każdego obywatela interesuje to przed*- 
wszystkiem, ile sam ma zapłacić. Zainteresowanie 
to tern większe być powinno, .że cały szereg o-

Ciągną ze sobą mlod go chłopaka, który im
wbrew swej woli za przewodnika sluiy.

Popychają go, maltretują:
„Powiedz na‘ych.tniait gdzie leiy ów przeklęty 

kraj ?" Ó łopad zapewnia, ie o niciem nie wie, wy
bucha płaczem

10.

Widzimy w przelocie koniec ceremonji na wy- 
iyr.le Cnał.llon. Wszyscy zebrani są w okói stołu, 
który ugina się pod .napojami i ciężarem poiraw.
Dygnitarze i pionieizy zlali się w jeden przyjazny
tliim. Iwo le Tr uhadec, zagrzany du .hem szampana, 
wznosi liczne toasty i pije w szczególności na cześć 
pSychoterapji biometrycznej Ptofesoi Komandor M 
guel Ruf st u odpowiada jaa on to umie i Zebraniu
pizewodmczy kochane słoneczko z Ile de France.

11.

Kilku awanturników, znużonych  
daremnem poszukiwaniem , posta
nawia osiedlić się , nią \d \c  dalej.

Dzień ma się tu  końcowi, równina ile pokryta 
rzadką jośłinnością, Lesiste góry zamykają widnokrąg. 
M ila rzeczka płyn1 i na lewo.

Grup? awanturników Widzieliśmy już te typy 
w okolicy Commecial Rcid Doliczamy się dwunastn, 
ich orszak j.st pokaźny: muły, olbrzymie toboiy, 
dwa psy.

Wszyscy upadają ^e znużenia i są źli. Odbywają 
ostatnią narjdę, której sens ła.wo zgadujemy.

„Na co szukać dużej? To głupia historja. Wy
czerpiemy w końcu nasze prowianty i zdechniemy 
2 głodu. Donogoo-Tonka? Przeklęte kpiny!"

sób fizycznych i prawnych, jak zawody wolne, 
towarzystwa lto. muszą same określić daninę na 
podstawie swego doćhodu za rok 1920 i picrwsżą 
ratę opłacić już w początkach marca, drugą zaś 6 
tygodni później.

inni płatnicy, jak np. we Lwowie: właścicie
le nieruchomości, przedsiębiorcy przemysłowi i 
handlowi, lokatorzy, właściciele samochodów itd. 
otrzymają wprawdzie wymiar daniny, opracowa
ny przez urzędy skarbowe, lecz o jego wysokości 
będą się mogli dowiedzieć tylko przez wgląd do 
ksiąg t. zw. bierczych (księgi poborowe podatku), 
które magistrat winien wyłożyć z końcem stycz
nia i opublikować ter. fakt.

Jczywiście w razie pokrzywdzenia w  wy
miarze każdy ma prawo wnieść rekurs do "wła
ściwej władzy skarbowej najpóźniej jednak do 4 
tygodni po wyłożeniu ksiąg bierczych. Ci wszy
scy płatnicy winni pierwszą ratę uiścić w 5 tygo
dni po wyłożeniu ksiąg, drugą ratę w ciągu na
stępnych 6 tygodni.

Tak więc nikt z podatników nir otrzyma bez
względnie żadnego zawiadomienia, adresowanego 
do niego osobiście, ani o jakimkolwiek terminie 
płatności, czy retursu, ani o wysokość1 wymiaru, 
ani o stopie, czy kategorii daniny. O tem każdy 
winien doskonale pamiętać, zwłaszcza w Galicji, 
przyzwyczajonej z czasów austriackich do nie
skończonej iiości zawiądomień, przypomnień i na
pomnień.

O dnńu wyłożenia do przeglądu publicznego 
ksiąg bierczych, zawiadomi we Lwowie magistrat 
ogólnymi publikacjami na afiszach i w  gazetach.

PożądanemŁy tylko było, Ly dostęp do tydl 
ksiąg był możliwie ułatwiony, jak i jakaś pomóc 
w zorientowaniu się w  rodzaju kategorji.

Go do samego skontrolowania słuszność' u- 
stawowej wymiaru, . to każdy może o ość łatwo 
po przepisaniu sobie wysokości i rubryk porów
nać, je czyto z samą ustawą i przepisami wyko
nawczymi (ogłoszonym' w  całości w „Monitorze 
Polskim'1 i w  „Dzienniku ustaw"), czyto z będą
cymi już w handlu księgarskim, wygodnymi i 
praktycznie wyłożonymi zestawieniami ustawy i 
rozporządzenia.

fpkfn rcsrjsM i  Biłlitpnira,;
a PnlsfeŁ

Prasa niemiecka odziiacza się pewną ideowe 
organizacją, której iiaprawd^ pozazdrościć moż
na. Od czasu, kiedy na widownię dziejową wy
stąpił problem odbudowy Rosji,. Nięmcy natyeh-

Jedni radzą powrócić na wybizeze. Lecz jakiś 
chudy arągał rzuca się gwałtownie

„Wr.cać? Ngdy w iycu Jesteśmy ,,souchn!ęc;- 
zw;crzęta też. Zre<z:ą co się tan. z nami stanie? Ja 
zostaję tutaj. To mi jsce równe Umemn Zobaczymy ..  
Może nasze szczęście niespodziewanie zabłysnąć... 
W k.żdym razie, wolę zginąć tutaj nii wr-cać tą 
simą drogą*.

Wyczerpanie ogólne nadaje wagi tym wywodum- 
Wszyscy dają za wygraną, może kiedyś, późni j gdy 
wypoczną, spróbują znowu szczęścia

Za.zynnją się rozgaszczać ^Zdejmują juki z mu
łów, ustawiają namioty. Nientórzy, uzbioieni w n izę- 
dzia, tną gałęzie i przerzedzają krzaki. Pierwszy ogień 
rozpala się w sercu obozowiska.

12.

Ulica na Montparuasie. Kilka wozów Tow«**y* 
siwa Oikańskie kolei czeka sznurem przy chodniki.. 
Widzimy z ukosa niałe podwórze i.atelier rzeib.ars-
kie, któ ego wnętrze znamy.
• Latnend n i pior e-zy kręcą się jak w ubepie- 
Ciągną skrzynie ładują je na wozy.

Lamendin wygląda nie wesoło.

13.

Awanturnicy na pośm iew isko na
dają obozowi swem u nazwę nie- 

znalezionego m iasta.

Kilka dni przeszło. Widok miej.es odmienił sit- 
Ziemi? oczyszczona jest z krzewów na znacznej prze- 
strzenL

, (C. d. a).
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miast posłaK specjalnych korespondentów do Mo
skwy, a wiadomości rozsyłane przez nich do pism 
zachodnich wpłynęły nietylko na stanowisko w 
Anglji, ale i na całą konferencję w Cannes. Po
dróż Rathenaua i Stmnesa cło Ansrlp została stra
tegicznie przez prasę niemiecką, a przez misję go
spodarczą z Kruppem na czele znakomicie przy
gotowaną.

Wobec tego mógł Rattoenau w swojej 3-go- 
dziimej mowie na konferencji w Cannes zupeł
nie spokojnie i pewnie dojść do wniosku, że jedy
nym ratunkiem d’a Niemiec, jedynym warunkiem 
dalszej ich wypłacalności jest odbudowa Rosji. 
Odbudowa ta dokonać się może jedynie wtedy, 
Jeżeli zostanie utworzone wielkie międzynarodo
we konsorcjum prywatne,- w  którem udział we- 

naturalnie Niemcy, gdyż jako ludzie najle- 
Pjfj znający stosunki terenowe, najpewniej dopro
wadzą do celu.

Hasło rzucone przez Rafhenau w  Canr.es, 
. s'ę obecnie naczelną dewizą prasy mcmie- 

,ei Wszystkich odciem, która jednym zwartym 
^egiem pomaga wbijać taran w komunistyczny 
Ur rosyjskiego kolosa.
^ ^ ak zorganizowana praca agitacyjna nie 
°*e Pozostać bez rezultatu i być może, że Polska Pa konferencji w Genui znowu się spóźni ze

?'Vymi pian nmi. Układem transytowym Niemcy 
zapuściły żelazne korzenie w  teren rosyjski 

Poprzez głowę Polski.
<idvbv nasza polityka zagraniczna miała ja- 

spo okneśkny plan 1 gdyby zechciała iść zwar- 
Vtn szykiem z prasą, wówczas możnaby pań- 

uchronić od niejednej przykrej niespodzianki. 
,r a kfat w Sevres powinien być tu wielce pou- 
j^ b c y m  przykładem. Tymczasem u nas wszyst- 
°  się ukrywa przed opmją i pTasą, ażeby ta- 

,emniczym nimbem przykryć własne niedbalstwo 
CzV krótkowndztwo.

Jeżeli Niemcy w  odbudowie Rosji dostaną 
udziału, to niewątpliwie oskrzydlą nas i za- 
wszystkrc korzyści z przed nosa.

Izolacja Polski i zmniejszenie jej roli do zera 
dzielę odbudowy Rosji, jest obecnie cichem lia- 

ern Niemiec. Liczne misje handlowe z Kruppem 
a ,^Ze’e> tu-dzkt leg jony korespondentów i eks- 
, / w ’ Pfewątpliwie posiadają już dokładne in- 

sytek-5*5 w  Te- spra «Ł/ie. W ten sposób .problem ro- 
p 0l ^ d z ie  pierwszym etapem do zablokowania 
2 s^1-, Polityka nasza, jeżeli wolno wnioskować 
nv°h -’e‘’ ^ s ĈLrŝ  w komisji spraw zagra nicz- 

' c \  P’e zdaje sobie jeszcze sprawy z grożące- 
niebezpieczeństwa.

. ^ 0rmalnie zawarty sojusz niemiecko-rosyjski 
pędzie początkiem, lecz końcem naszego mo- 

rst\vowego stanowiska w Europie środkowej.
I- K.

Przegląd światowy.
USTĘPLiWOŚĆ BRIANDA.

Korespondent „Daily Mail” dowiaduje się, że 
w' czasie konferencji w Cannes lord Curzon 
i Bnand omawiali sprawę umiędzynarodowienia 
Tangenu. Postanowiono zwołać konferencję fran- 
co-angio-hi^zpańską do Tangem

Obawy francuskie okazały się zatem dość 
uzasadnione i wątpić należy, czy p. Poincare u- 
godę podpisze.

UDZIAŁ PREMIERÓW NA KONFERENCJI 
OENUENSKiEJ.

„New York Heraid” dowiaduje się, że w kon
ferencji genueńskiej wezmą prawdopodobni udział 
osobiście L. Ge^rge, Bonomi i Poircare.

WOJSKOWE REFORMY POINCAREGCL
„N. Pr. P resse” z Paryża donosi że Poin

care ma zamiar przy ministerstwie wojny utwo
rzyć generalny sekretariat armii, na czele które
go stanąłby marszałek Patain lub FayoMe. Poin
care chce zerwać z dotychczasową tradycją po
wierzania administracji armii o-sobrm cywilnym.

Ze spraw ruskich.
Do Cannes wyjechała odrębna deLgacja od 

Petruszewycza, by fam urabiać stosownie so
juszników. Noworoczny (wedle sŁ st.) „Uk-aiń- 
skyj Prapor’’, lejborgan ,.dyktatora” został wy
dany jako specjalny zbiór artykułów szerokich, 
starannie opracowanych, które zaświadczają tezę, 
że Galicja wsch. musi dla dobra Europy istnieć 
jako odTębnt, neutralne państwo. Akcentuje się 
fam, że Galicja wsch. jest gruntem, na któ’\vm nie 
może przyjąć snę bołszewizm i że ona będzie za
porą między wojowniczymi sąsiadami

Z Rusil zakarpackiej. Miedzy prawosławny
mi Rusinami szerzy się ameryk. sekta nowo- 
cnrzczeńców, która wzrasta bardzo szybko. i 

Amerykańskie gazety uchodźców z  Rusi za- 
karpackiej, narzekając, że w Pradze powstaje uni
wersytet rosyjski i ukraiński rozpisują subskryp
cję na uniwersytet ruski w UżogrocJzie. jako przc- 
ciwważnik tym powyższym. Postanowsono zło
żyć do 1. maja 150 tysięcy dolarów.

■ ■ -00" ■

Take Jansscu usunął s ę z widowni politycznej.
U s te ru  s ta n ę ło  s tro n n ic tw o  B ra tian u .

Bukareszt. (AW). Wotum nieufności parla
mentu rumuńskiego dla Take Joncscu nie było 
dla opinji niespodzianką. Wiedziano, że stronni
ctwo ludowe, Averescu, mające większość, nie 
przebaczy T. Joneseu, że jeszcze jako minister 
w gabinecie Averescu zapomocą subtelnych kom
binacji kuluarowych zagarnął władzę w swe rę
ce, zanim jeszcze zdecydował się ostatecznie los 
całego gabinetu. T. Joneseu liczył się z tem, że 
jeszcze przed zwołaniem parlamentu 17. bitu po
trafi zręczną taktyką pozyskać partje opozycyjne

(głównie posłowie siedmiogrodzcy). Rachuby te 
zawiodły. Wobec tego T. Joneseu u^uwa się z 
widowni politycznej. W krótkim okresie swych 
rządów umocnił dzieło małej ententy, przygoto
wując połączenie się dwu don.ów królewskich: 
serbskiego z rumuńsram U steru rządów staje o- 
becnie partja liberalna z Bratianu na czele, cie
sząca się mocnem poparciem korony, a składają
ca się przeważnie z wypróbowanych przyjaciół 
Polski, której na konfęi uncji paryskiej znaczne 
oddali usługi.

KRYZYS GABINETOWY NA LITWIE KOWIEŃ
SKIEJ ZAŻEGNANY SZCZFSLiWIE.

Kowno. (PAD. Pertraktacje między partją 
chnześcijańsko-demokratyczną a socjalną dopro
wadziły w sprawie kryzysu gabinetowego do do- 
da.mch wyników. Można przypuszczać, że gabi
net Griniusa powróci do władzy. Ljtewskie Biuro 
prasowe zaprzecza pogłosce o kandydaturze na- 
stanowisko szefa rządu br. Szyruoja.

KOMISJA KONTROLNA LIGI NAR. P R A B Y IA  
DO KOWNA.

Wilno. (AW). Do Kowna przybył z Genewy 
członek Ttomisji kontrolnej Ligi Narodów płk. 
Berghera. Przedstawiciel Japonji w tej komisji 
Sutsuni zachorował w  Kownie. Do Wilna przybę
dzie komisja kontrolna dopiero za parę dni. — 
Dziennikarze, którzy wyjeżdżali do Kowna wraz 
z komisją powrócili-już do Wilna.

Kinematograf kronikarza.
Ubiegły tydzień tak bezbarwny tak uderza- 

ąco Podobny do poprzedniego, że najazulszy na- 
et aparat kinematograficzny nie zdołałby u- 

, wycić na swói kronikarski film nic- takiego, oo 
V mogło wywołać szczególniejsze zainteresowa- 

Dwa tylko pochwycił moruenty, które jako 
Snum teanporis — ożywić mogą nieoo szare tło 
god.iiowej kroniki. Pierwszy moment — to wy- 

adek dość zresztą powszechny — śmierć przez 
amarznlęcie. Źe jednak śmierć ta nastąpiła w  o- 
o icznościach ooćć niezwykłycli — dokładniej 

Podam cały przebieg wypadku.
Oto ciotka mego przyjaciela, wdowa po oby- 
elu ziemskim, chciała odwiedzić swą rodzinę 

6 Lwowie i wyb-ata się na Trzech Króli w  
aż z pod Krakowa. Kupiła bilet klasy U, że 

za* żywa ludzka fala wypchnęła ją poza obręb 
wąi onp, ciotka przyjaciela znalazła się na pomo
c e ,  łącaącym dwa wozy arug^j i pierwszej 
Wąsy- Jako ze zimno dochodziło wonczas do 

C., skryło się biedactwo na kurytarz sąsie- 
ńiego wozu >.j. ki. I i tam, przy wybitem oknie, 

wciśnięta w kąt między drzwiami a niezbędnym 
la pasażerów maleńkim przedziałem, na ręcznej 

usiadłszy walizce z rezygnacją, do jakiej znrftsza;ą 
uas od lat szeregu dyrekcje kolejowe — jechała, 
Pizejęta uczuciem tęsknoty za swymi najbliższy
mi we Lwowie, lecz PrzedewszystKlenn uczuciem 
Piekielnego zimna.
t I tak zasnęła, aby się więcej n ie zbudzić!

Biedactwo! Kłopot ogromny miały władze kole
jowe z powoda wypadku. Jeśli jednak myślałby 
kto, źe zgon osoby, jadącej oaszemi kolejami, 
wywołał konsternację w zarządzie kolejowym, 
konsternację, której ź-ódłem współczucie lub 
częściowe przyznanie się do winy — ten byłby 
w błędzie! Konsternację wywołało to, że osoba 
zamarznięta w wagonie I klasy, imała bilet II 
klasy! Protokoły stwierdziły „bezprawną” po
dróż „pierwszą klasą"! Tc, wystarczył Gdy się 
zgłosił wreszcie biednj mój przyjaciel po.- zwło
ki ciotki, doręczono mu na wstępie urzędowy ra
chunek, aby jako spadkobierca zamarzniętej za
płacił poczwórną cenę biletu jazdy z Krakowa 
do Lwowa klasą pierwszą!

0  i!o fakt powyższy z jednej strony jest 
przykry ze względu na tragiczne tło — o tyle 
z drugiej imponuje każdemu! Imponuje ta szalo
na sprężystość władz i troska o skaib państwa. 
Nawet ustawa o daninie blednie wobec tak soli
dnego przestrzegania interesów skarbu, tembar- 
dziej, że o ile w  podobnych wypadkach należy- 
tość za „bezprawną podróż pierwszą klasą” ścią
gnięta będzie bezwzględnie, choćby z uiebo*zczy- 
ka lub z jego sukcesorów, przy daninie — jak 
słyszałem na ul. św. Stanisława - -  można będzie 
ominąć ustawę i daninę nieuiszczoaą- odsiedzieć! 
Ulica św. Stanisława, dobrawszy sobie do po
mocy sąsiednią: wielleiego Rejtana, zastanawia
się poważnie nad problemem „odsiadywania" 
daniny.

*
Do szeregu rautów i wieczorków, urządza

nych w  naszem mieście na różne cele, -rzybyia

ogromnie sympatyczna kategoria rautów i herba
tek proszonych, urządzanych przez nasze... słu
żące i to w naszych mieszkaniach! Jest to tak 
miły, tak pocieszający objaw niwelowania różnic 
społecznych, że muszę, bodaj w kilku pociągnię-, 
ciach pióra podać Szan. Czytelnikom obrazek, ja
ki miałem możność ogląaać przed paru dniami 
we własnem mieszkaniu.

Wróciliśmy dość późno do domu z imienin u 
znajomych, ale nie tak późno, jak obiecywała so-'; 
bie nasza Frania. Różuica w  rachubie czasu dała 
nam tych kilka chwil przeżycia wspólnie z zapro
szonymi przez Franię gośćmi. A było ich około 
dziesięć osób! Broń wszelkiego kalibru i ‘kalka uro
czych nimf z dzielnicy tej, w której mieszkamy.; 
Jadalny pokój odświętnie uprzątnięty, gosposia- 
uprzejma (tj. Frania)), rozpromieniona, ręczna 
harmonijka i roztęsknione tony „Ojra, ojra!” O to ; 
tło sympatyczne, które cieniem pokryło nasze ■ 
zbyt wczesne przybycie O godz. 3 w  nocy pyta 
nas zażenowana nieoo Frania: „Czy państwo Do
zwolicie, ąbyśmy się zabawili?” Pytanie cokol
wiek za późno sformułowane, ale cóż robić! Gdy 
usłyszałem jakiś basowy głos jednego ułana: 
gościa: „Ta co si pytasz, im wolno, to i nam 
też!‘‘ — umilkłem i... udzieliłem zezwolenia: 
Dziefuy ułan miał ratję!

I tak Szan. Czytelnicy, nie mogąc nawei do
stać się do apartamentów, do których czasami 
dosiać się koniecznie trzeba, położyłem się spać 
po to tylko, aby nie spać, gdyż z rozkoszą wsłu
chiwaliśmy sie wraz z zona w  uroczt tany „ojra, 
ojra‘,  Leon Żypowskl.
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Stan zdrowia papcia.
Rzym. 21. I. (PAT). Lekarze stwierdzili u 

Papieża zaostrzenie się stanu zapalnego płuc i 
czuwali u loża chorego przez całą noc. — Stan 
zdrowia pogarsza się z ininuty na minutę. Przy- 
itomność słabnie. — Zgon oczekiwany jest z mi
nuty na minutę. U łoża chorego odprawiane są 
modły. — Liczne tłumy oblęgają plac św. Piotra, 
wyczekując wiadomości o stanie papieża. Chury 
znajduje się w stanie powolnej agonji. Nad ranem 
papież przyjął ostatnie sakramenty, puczem od
prawiono cichą mszę.

Stan zdrowia papieża pogarsza się z każaą 
chwilą.

Kzym. (PAT). Papież otrzyma* wiatyk i o  
jstatnie namaszczenie. Papież zachowuje Zupełną 
przytomność umysłu.

Temperatura u papieża w dalszym ciągu bai- 
dzo wysoka. Dochodź1 do 3825. Choremu grozi u- 

j duszenie. Płuca nie iunkcjonują z powodu rozsze
rzenia się zapalenia kataralnego. Papież zuaje 

' sobie sprawę z ciężkiego stanu swego zdrowia. 
Lekarze oświadczają, że jedyna nadzieja spoczy- 
,wa w interwencji nadprzyrodzonej.

Agonja papieża rozpoczęła się.
Papież złoży! na ręce kaidymała Gasparfego 

testament. Papież zacho wru je zupełną przytom
ność umysłu. Głos jest zachrypnięty i wydobywa 
się z trudem. W szyscy kardynałowie kurji pa

pieskiej, oraz członkowie ciała dyplomatycznego 
spędzili całe popołudnie w  Watykanie

Rzym. tPAT). Codz. 13. Donoszą z W atyka
nu, że papież pogrążony jest w głębokim śnie. 
Zdaniem lekarzy, spodziewać* się należy kryzysu 
Uda chwila.

Rzym. (PAT). Godz. 14. Stan zd-owia pa- 
, p?eża jest w dalszym ciągu przedmiotem po
wszechnego zaniepokojenia. Plac św*. Piotra w 
daiszyrn ciągu przepełniają tłumy publiczności. 
Po drodze no Watykanu mkfcą samoebbdy z wy* 
bitnenu osobistościami, udającerni się celem za-

Rzym. 21/1. (PAT). Havas. Godz. 18230. Pa
pież dwukrotnie zapadał w sen. Osłabienie wzma
ga się. Lekarze sądzą, że śmierć może nastąpić 
łada chwila.

Rzym., (PAT). Havas. Godz. 18.27. Lekarze, 
czuwający przy papieżu, wydali o godz. 17.30 
biuletyn stwierdzający, że stan chorego pogor
szył się. Oddech stał się uciążliwszy, serce o- 
słabło.

ot aa zdrowia papieża o godz. 22. wieczorem 
był niezmieniony. Do łoża papieża przybył ku
zyn jego markiz della Chieso. Papież prosił mar
kiza, aby się za niego modlił. Markiz oświadczył, 
że oały świat modli się za zdrowie papieża.

czerpnięcia ostatnich wiadomości. Wfe wszystkich
(kościołach odbywają się nabożeństwa na intencję 
tpapieża. %

""Rzym . (PAT). Havas. Oooz. 14. Rząd wioski 
ustawicznie dowiaduje się o stanie zdrowia pa
pieża przez specjalnego d .legata. Star zdrowia 
papieża nudzi również ogromne zainteresowanie 
w parlamentarnych kołach włoskich. Papież, 
który zawsze czuł Się Włochem i odznaczał się 
■wielkim patriotyzmem, w  testamencie swoim, 
podyktowanym kord. Gasparfemu, oświadczył 
Mam nadzieję, że mój następca dokończy wielkie
go dzieła pojednania się z Włochami. Cale spo
łeczeństwo włoskie z uczuciem bolu śledzi prze
bieg choroby papieża, który był pupieżetn-Wlo- 
chem.

OSTATNIA WOLA PAPIEŻA.
Rzym. (PAT). Stefani. Po otrzymaniu ostat

niego namaszczenia, papież wyraził życzenie roz
mówienia się z kardynałem sekretarzem stanu 
Gasparim. Rozmowt ta, w  czasie której nikt nie 
by.l obecnym w pokoju, trwała około 20 minut. 
Kardynał Gaspari jest camerlengo kościoła i z te
go powodu przypuszczają, że papież chciał w y
razić swoja ostatnią \łolę, ponieważ camerlengo 
na wypadek śmierci papieża jest osobą, która 
czasowo zawiaduje sprawami kościoła.

GROŹNY STAN ZDROWIA PAPIEŻA. 
Rzym. (RAT). Stefani. Dziś, o godz. 8.30 ra

no ogłoszono następujący biuletyn: Stan papieża 
w no ty  pogorszył się. Pacjent przebył noc bar
dzo niespokojnie i bezsennie. Proces w płucach 
rozszerzył się. Temperatura 38.4, puls 120, oddech 
60. Podp. Machiafava, Vignani, .Batistini, Che
rubini.

POGŁOSKI O ZGONIE PAPIEŻA NIE.
PRAWDZIWE.

Rzym. (PAT.) Ag. szwajc. O godz. 11 przed 
Południem odwiedził papieża sekretarz stanu kar
dynał Gaspari. O godz. 1 w południe oświadczył 
przyboczny lekarz, papieża, opuszczając pokój 
chorego, że sytuacja jest bardzo poważna i że 
śmierć papieża jest kwestia kilku godzin. Po kon
sultacji dekarskiej stan chorego nieco się po
lepszył. Papież poprosił, aby mu pozwolono spo
cząć, poczem zasnął. Lekarze byli zdziwieni 
tym nieoczekiwanym zwrotem w chorobie. Je
żeli sen, w  który papież zapadł potrwa .3 'łub 4 
godzh.y, nie jest wykluczone, że chory wytrzy
ma przesilenie.

(Uwaga: Wobec tego doniesienie Biura
Wolffa o rzekomej śmierci papieża jest niepraw
dziwe.)

WYJA7D NACZELNIKA PAŃSTWA 
DO SPAŁY.

W arszawa. (AW). „Gaz. W ar.“ donosi, że
Naczelnik Państwa wyjeżdża do Spały w nie
dzielę.

USTĄPIENIE GL. KOMENDANTA POLICJI 
PAŃSTWOWEJ.

Warszawa. (Teł wł.) (G.) Dowiadujemy s’ę, 
że gł. komendant policji państwowo] p. łteiŁschel 
otraymał dłuższy urlop, a jednocześnie wrriósł po
danie o zwolnienie go ze stanowiska. Stanowisko 
gl komendanta w charakterze tymczasowego 
kierownika objął p. Horszowski, b. na„zehr;k 
Iwowsk. okręgu policji.

UMOWA CZESKO-POLSKA.
W aiszawa. (PAT).. Poselstwo republiki cze 

chosłowackiej komunikuje, że komisja spraw za
granicznych parlamentu republiki czechosłowa
ckiej uchwaliła wniosek rządowy ratyfikaji umo
wy handlowej z Rzpitą Polską.

RUCH POWSTAŃCZY W TURKIESTANIE.
Moskwa. (PAT.) W Turkestanie ruch po

wstańczy coraz bardziej wzrasta. W Siedmio- 
rzeczu panuje zupełna anarchia. Władze sowie
ckie nie istnieją tam zupełnie. Zooże od dawna 
nie przychodzi z Rosji, a miejscowe zapasy są 
małe. Powstanie wybuchło z chwilą rozpoczęcia 
zbiórki prodnałogu. Oddziały powstańcze grasują 
w całym kraju.

OBRADY W GENUI.
Bordeaux. (A\V.) „Edair” ogłasza porządek

dzienny posiedzenia w  Genui: 1) Praktyczne prze
prowadzenie zasad ustalonych w  Cannes. 2) Pa
cyfikacja Europs7. 3) Sprawa uszanowania trakta
tów pokojowych. 4) Sprawy finansowe. 5) Spra
wy handlowe, transportowe i gospodarcze. 6) O- 
chrona własności Iferackiej i zabytków sztuki.

KONFERENCJA PAŃSTW SUKCESYJNYCH 
ODBĘDZIE SIE w  POLOWIE LUTEGO.

Wiedeń. (AW.) W  bieżącym tygodniu od
były się w tutejszem ministerstwie spraw za
grań. narady izastęspców tych państw, które we
zmą udział w konferencji państw sukcesyjni eh, 
która odbędzie ssie w połowie lutego.

DELEGACI SOWIETÓW NA KONFERENCJĘ 
GENUEŃSKA.

Moskwa. (PAT.) Sownarkom miał postano
wić wysianie do Genui jako delegatów Lfcrinr 
i CzSczerma, posiadających jednakowe pełnomo
cnictwa, ponadto w  skład delegacji wchodzą: 
Woroński, Krassm, Joffe, Lutwmow i Rakowski, 
oraz personai urzędniczy i pomocniczy.

ra

W dobie karnawału.
rOJU-TROT, SHIMMY*.

Kiedy podczas Kcugre^u Wiedeńskiero poraź 
(pierwszy w salonach naddunajskiej stolicy poczę
to tańczyć walca, ówczesny arcybiskup, zgorszo
ny widokiem nieprzystojnie trzymających się par, 
zakazał bezwarunkowo swoim wiernym tei „gor- 
jsząoej’’ zabawy. Zaka* ten nigdy nie został cof
nięty i trwa formalnie już od stu lat. Moda jednak 

(poszła swoim'biegiem i od dawna walc należy do 
„godziwych’’ tańców.

W  przededniu wielkiej wojny w historji tań
ca za: zła wielka zmiana. Równolegle do zmiany 
upodobań muzycznych, kiedy mełodyjność usu
w a  się zwolna na dalszy plan, zmienia się i upo
dobanie do tańca. W  miejsce upajającej jednostaj- 
nośei, sprowadzającej rychło znużenie i zniechę
cenie do tańca, zapanował „R yta ostry, ener- 

, juczny, zdrowy. Przypadek zrządził, że w po
szukiwaniu rytmu, zw ó^ono się do prymitywnej 

‘muzyki amerykańskich murzynów i argentyń- 
• skich „giauchos’’, lecz to, co znaleziono rodoba- 
k> Się bardzo i odpowiadało usposobieniu i tempe
ramentowi* dzisiejszego pokolenia.

Nowoczesny, człowiek, przyzwyczajony dó 
ogłuszającego huku maszyn, świstu pary, łoskotu 

‘pojazdów i warczenia motoru, znaldzl swoją tnń- 
. zykę, napozór dz.tką, Jecz potężnym -rytmem oo-
duma;.- ^montowaną ,

Nowa muzyka wymagała nowych tańców. 
Nie wystarczał monotonny walc i jednostajna pol
ka. Tańce polskie, djoć pełne temperamentu 
i rytmu (Mazur, Oberek) nieznane były na zacho
dzie. Trzeba też skonstatować, że np. Francu
zem, dla k tór/ch  taniec jest wypoczynkiem mię
śni i nerwów, me mógł podobać się taniec nała- 
śliwy, z tupaniem, krzykiem  i wymagający wiel- 
(dei wytrwałości fizycznej. Dla narodów zaś an
glosaskich porywanie w pół tancerki i gwałtow
ne przyciskanie jej do siebc, jak to ma miejsce 
przy oberku i hołubcu mazurowym — było 
czemś... (śmieszne, lecz prawdziwe) nieprzy- 
zwortem i nadającem się najwyżej na deski 
Sceny.

Przyszły one—step i tango...
One—step będący1 zwykłym marszem rytmi

cznymi, początkowo nawet monotonnie tańczo
nym nie wywołał zgorszenia. Dopiero pełne roz
umności tango i dowohiy do kombinowania figur: 
fox—trot, były sprawcami powtórzenia się histo
rii z Czasów Kongrcsr wiedeńskiego.

Papież, biskupi, ostatnio nawet w  Polsce 
generałowie — wystąpili ostro przeciw wszelkim 
tańcom fńodnym. Formalnie rzecz biorąc sprawa 
jest dość śmieszna, Fox—trot pod względem po
żyć}! tfńczących i sposobu stawiania kroków — 
absolutnie niczem nie różni się od zwykłej, po
czciwej polki i pod nazwą tą doskonale może być 
tańczonym, o ile dobry muzyk wyakcentuje rytm. 
Wyidęte zaś tałtgOs posiadające nową formę, tań

czone jest w paryskich towarzystwach katoli
ckich pod nazwą „Maxixe”, którego zresztą au 
tentyczne figury mogą być o wiele „maprzy- 
zwoitsze’’ od tanga.

Ale nie o to chodzi...
Najpoważniejsze jednostki społeczeństwo*, za

kazujące tańców .modnych, nie miały na myśli 
ich nazwy lub egzotycznegt pochodzenia. Im" 
chodziło o usunięcie okazji do zachowania się 
ożyto wbrew moralności (biskupi), czyto wbrew 
przepisom dobrego 1 lychtrwahia (generałowie).
I mieli rację: Taniec, jakie lozrywka i m ba-ra na
wet na szeroką skalę, pozę daje ruą być t  chwilą, 
gdy zaczyna służyć innym celom, bez wsgięau iU 
to czy to jest podniecenie zm yshw e, czy wyła
mywanie się z  przyjętych w  cywilizowanymi 
świecie konwenamsów.

(Lecz nie taniec temu winien, nie jego pysznf 
muzyka, nie jego piękne i miłe oku formy — ałe 
hiidzie. *

Tak było swego czasu z walcem, tak dziś 
jest z tańcami modnymi. Egzotyczne nazwy i O- 
rygmalne formy taneczne dają faKtycznit poir do 
nadużyć zresztą zawsze anty-este^yczmych, Naj
ordynarniejsze zachowanie sie idzie często nż 
karb tego, że „duch tańca1’ tego wymaga, łub Ż® 
tak tańczą w Paryżu czy w Londynie. A to jest 
właśnie nieprawda! Właśnie ma wielkim świecić 
gdzie tańce modne przeszli Już swój c4crt? ząb
kowania, tańczy się aziŚ zapalenie, w tfeźieó i V
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NIEMCY NIE WIERZĄ W REALIZACJE 
ŻYCZEŃ POINCAREGO.

Berlin. (AW). W tutejszych kołach rządo
wych przyjęto mowę Poincarego z wielkim spo
kojem. Niemcy, znajaic tego rnęża stanu, nie spo
dziewali się czego innego. W Berlinie panuje 
przekonanie, że Poincare, gdyby mógł, przepro
wadziłby to, co powiedział. Niemcy przypuszcza
ją :jednak, że Izba francuska nie udzieli Poinea- 
remu poparcia, gdyż zamierzenia jego mogłyby 
doprowadzić do zerwania dobrych stosunków 
Anglji i Ameryki z Francją. Niemcy są przekona- 

. ni, że gospodarcze położenie Francji przedstawia 
się fatalnie.

STANY ZJENOCZONE ZLE PRZYJĘŁY MO WE 
POINCAREGO.

Berlin. (AW.) Pismu niemieckie donoszą z 
Waszyngtonu, jakoby mowa Poincarego wywarła 
w  tamtejszych kołach dyplom a tycz nyeh bardzo 
złe wrażenie. Rzekomo pod wpływem tej mowy 
Stany Zjedn. zamierzają powstrzymać się od 
Wzięcia udziału w konferencji w  Genui.

KONFERENCJA POSŁA POLSKIEGO 
Z CURZONEM.

Londyn. (PAT.) Wczcrraj poseł Rzpltej Pol
skiej dr. Wróblewski cd ty ł konferencję z lordem 
Curzonem.

TRAKTAT O ROZBROJENIU NA l^ R Z U - 
Waszyngton. (PAT). W. B. K. Opublikowano 

tekst tiakratu o rozbrojeniu na morzu, zawartego 
między Wielką Brytanją, Stanami Zjednoczony- 
jm, Francją, Japonją i Włochami. Układ ten o- 

imuje spis wielkich okrętów bojowych, które 
Mocarstwa będą mogły utrzymać, uwzględnia
n e  jednak drażiiwość Japonji, nie wymienia 3Pis 
stosunku 5 : 3 : 3.

ARMJA STANÓW ŻjEDN.
Londyn. (PAT). Dzienniki donoszą z Wa- 

J ^ ^ to n u :  Pershing w komisji wojskowej Izby 
ze Stany Zjednoczone nie powinny 

2b '°  ograniczać stanu czynnego swych sil 
0ef0]nych, Zdaniem Pershinga, Stany Zjednoczo- 

* Posiadać armję, złożoną ze 150.000
oraz 4.000 oficerów. 0

ŻYWIENIE DARMOZJADÓW. 
p a ry . *®deń. (PAT). „N. Fr. Prcase" donosi z 

•  23 Pod datą 21. btu.. Konferencja ambasado-
jcrv zaJniie się w najbliższym czasie kwestją po- 
szta t k°sztdw utrzymania b. króla Karola. Ko- 

, . 6 sk nadzwyczajnie wysokie. Za dom, ,w
szte^m mieszka, czynsz roczny 2.000 ft.
^ ^ ^ ^ ^ ^ c j a k a z d e g o ^ a ł o n k ^ e g o o t o c z e -

^ a rv  mł°dzi i starzy, tańczy robotnik
'Praw  — 'ecz wszyscy zachowują się
. ^yzwoicie; Wszyscy przedewszystkiem tańczą- 

umieją ta ń ^ y ć ^ i nieumiejętnością nie wy- 
ują niesmaku nieprzyzwoitości, następnie w 

. ̂  zeważnej części zbyt są zamiłowani w  samym 
p r.Cu -sztuce, by do innych celów go używać.

podniet — nie szukają dancin- 
• N;a to, mają liczne inne lokale. Fakt ten po- 

cin ercTa ł®szcz^ * ł°>‘ że np. w publicznych dan- 
kach paryskkdi 90 proc. tańczy ze swoimi żo- 

mu i przyjaciółkami. Przyzwoitość tańczenia 
■ tor ^ ' ^ r d z i ł  i sam generał, zakazujący
w-uuJy0*3’- *dżie jeszcze można napotkać 
'wykroczę ma przeciw tańcowi, to tylko tam, gdzie 

stety przeważnie biskupi bywają, a mianowi* 
na salonach arystokratycznych i plutofera- 

t Zl?ych’. ® z‘e ^ tra w a g a n e ja  w  obnażaniu się 
.kobiet idzie w  parze z chęcią wyłamania się ze 
Yt ciasnego w  tych sferach konwenansu 1 czę- 

przebiera nusrę cieniu zresztą pomaga hypo- 
^ryaia i kult surogatów miłości.

Dobrze i ładnie tańczący i zamiłowani w  Ter- 
jsyohoize — mogą się Zawsze śmiało puścić w  
«n , bez względu na jego nazwę i nie obawiać się 
zsorszenia.

A jeśli -  to tern gorzej dla tych, dla których 
"azwa jest niebezpieczna. A. W.

' v *— o©— , |

nia 125 franków dziennie. W otoczeniu b, króla 
Karola znajduje się 15 osób. Konferencja ambasa
dorów jest zdania, że wszystkie państwa sukce
syjne powinne pokryć koszta utrzymania b. kró
la Korola. Większość państw, wcnodząoych w  
rachubę, między innenri także i Włochy, dały już 
na to swe zezwolenie. '

Wiadomości telegraficzne.
Clagiii?ente mhjionówki. Warszawa. Przy dzl- 

sltejszem ciągnieniu 4 proc. państwowej pozyczki 
premiowej wylosowano nr. 4,361:096. (PAT.)

Min spraw wewu. w Krastowie. Minister 
spraw wewnętrznych p. Downarowcz przyjechał 
ao Krakowa w poniedziałek, dnia 23. bm. i zaba
wi tu przez 2 dni. W poniedziałek pan minister 
udzielać będzie posłuchania w biurze wojewody 
dra Gałeckiego. (PAT).

Poseł polski przy Kwhynalt. W arszawa. Do
wiadujemy się, że w dniach naj bliższych ma być 
obsadzone sta-nowfefeo posła polskiego przy Kwti- 
rynale. (Teł. wł.) (G.)

Polacy gdańscy żądał* szkoły polskiei. 
Gdańsk. Na najbliższą niedzielę zwołano na ob
szarze wolnego miasta 5 wieców polsaich w  spra
wach szkolnych, mając: eh zaagitować rodzi
ców Polaków, aby domagali się szkół pol
skich dla swych dzieci. (aW).

Bolszewicy jadą, Moskwa. Wedle prywat
nych wiadomości, na konferencję genueńską ni i- 
ją wyjechać jako delegaci Rosji oowjeckiej K ra?' 
sin, Litwinow i Joffe. (PAT)

Nowy kodeks bolszewicki. Moskwa. Jak do
noszą „Izwiestije’’, zwołany został kongres pra
wników sowieckich celem rozpatrzenia nowego 
kodeksu, zastosowanego do nowej pohtyki eko
nomicznej Rosji sowjecKiej. (PAT).

Chińskie wojska na Ukrainie. Bukareszt. 
Dzienniki donoszą, że na Ukrainę przybyły duń 
skie oddziały wojskowe, bo czerwone pułki so- 
wjeckie coraz częściej odmawiają posłuszeń
stwa. (AW).

Choroy a króla szwedzkiego. Sztokhohn. Król 
Szwecji zachorował obłożnie na hiszpankę. (AW.)

Aresztowanie Eiiveia Paszy. Rzym. W. B. K. 
Na żądanie Angory władze rosyjskie aresztowały 
Envera Paszę. Rżąd ańgorski postawi go przód 
sądem pod zarzutem zdrady.

Precz z analfabetyzmem.
Pod tein hasłem zorganizował się komitet 

obywatelski, ziożony z delegatów towarzystw 
lwowskich, które zajmują się krzewieniem oświa
ty wśiód najszerszych kół społeczeństwa. Od
osobnione te wysiłki mają by£ zespolone i cała 
akcja jak najbardziej rozszerzona. Komitet uzy
skał już dość znaczną subwencję rządu na swoją 
akcję i rozpoczął swoją działalność, uchwalają?1 
tymczasowy regulamin, wybierając ftreżydjum ł 
kierownikA kursów. Przewodniczącym u ybrattó 
dr. K. Zagajewskiego, jego. zastępcą dr. A. Sef- 
beńskiego, sekretarką p. Z. Burczakównę, skarb
nikiem p. E. Nowaka, Kierownictwo kursów obej
mie p. JóZfef Klink, ktułT w  tym celu ma otrzy
mać urlop.

Komitet zasianawiftl sie bardzo głęboko nad 
sprawą najważniejszą: nad sposobami uśvnado- 
mienia samych analfabetów o potrzebie i ważno
ści nauki. Trudność bowiem nie leży w urządze
niu kursów, lecz w  zjeananiu dla nich słuchaczy. 
Na dalszą metę uchwalono postarać się o pewną 
rejestrację analfabetów, mieszkających we Lwo
wie. W chwili obecnej zaś komitet zwraca się ho 
wszvstkich obywateli, którzy stykają się z ludź
mi niepiśmiennymi, a więć do pp. majstfów, pod
majstrzych, werirmistrzów, przedsiębiorców, do 
organizacji obywatelsklcn i humanitarnych, by w 
swoim zakresie działania zachęcali Obywateli i o- 
bywetelki, nie umiejących pisać ani czytać, db 
zapisywania się na kursy dla dórosiych, które W 
najbliższym Czasie bę ią  cglossohe. Bez pomocy 
ogółu zamierzenia komitetu byłyby z góry ska- 
r.aae na bezowocność! K. Z.

Z SALI KONCERTOWEJ.
II. wieczór pieśni Stanisławy Korwin Szyma

nowskiej.
Drugi wieczór pieśni p. Szymanowskiej, po 

święcony twórczości kompozytorów ostatniej 
doby, zapoznał nas z najnow szymi utworami 
Karola Szymanowskiego. Jak już zaznaczyłem. 
w poprzedniej wzmiance, pieśni Szymanowskiego 
odzwierciedlają wytyczną, pc której kroczy jego 
twórczość. Wspomniałem, że pieśń „Święty Bo
że11 należy do jego najwcześniejszych utworów, 
„Wanda" i „Św. Franciszek" do ostatniej fazy, 
zaś „Pieśń Muezzina Szalonego" powstała w 
śroakowym okresie twórczości. Wymagają one 
wszystkie nadzwyczajnej subtelności i artyzmu 
w  interpretacji, najtrudniejsze jednak do wyko
nania są stanowczo pieśni „Wanda i „Sw. Fran
ciszek". gdzie najprostszymi środkami mu śpie
wający osiągnąć całą głębię i siłę wyra/u. Po
dziwialiśmy u p. Szymanowskiej idealną interpre- 
tutorkę tych niezwykle trudnych utworów, które 
na słuchaczach wywarły silne wrażenie. Sześć 
pieśni Muezzina odśpiewała artystka z nadzwy
czajnym urokiem 1 poezją, nadając każdej części 
tego cyklu odpowiedni wyraz j  charakter. Czy 
to uczucie tęsknoty’, czy upojenia pięknością, czy- 
wreszcie ból i rozpacz rozłąki, wszystko znala
zło w interpretacji p. Szymanowskiej niezrów na
ne odzwierciedlenie. Trudności wokalne, wypły
wające z bogatej ehromatyki i niezwykłych 
zwrotów modulacyjnych, zdawały się nie istnieć. 
Wszędzie pewna i zupełnie czysta intonacja.

Inną barwę muzyczną wniosły utwory De- 
bussy‘ego, jego melancholijna pieśń „Spieen", 
pogodna „Mandolinę" i pełna życia i humoru 
„Chevaux de bois", śpiewane przez p. Szyma
nowską z dystynkcją i wdziękiem. Niemniej ar
tystycznie wypadły obie bardzo wdzięczne pio
senki Rachmaninowa „Nie poj krasawica" i 
„Zdies haraszo*. .

Akompaniament dr. E. Steinbergera byt jak 
zwykle ponad wszelkie pochwały. Nadzwyczaj
na delikatność uderzenia, wczucie sic w intencje 
kompozytora uczyniły jego grę wysoce ą< ty sty
czną, Pani Szymanowska, zmuszona -mluzjasty- 
cznefti ■' przyjęciem, darzyła publiczność diczaymi 
naddatkami. Cieszymy się, że za kilka dni ujrzy* 
my ją ila gościnnych występach na scenie teatru 
lwowskiego.

Dr. Adam SoFys.

P rzedstaw ienie „galowe"  
w teatrze lwowskim.

Dawniej urządzano w teatrach t. zw. „teatre 
par i’’ na przyjęcie monarchów, niezwykłych gc- 
śsi i % Okazji niezwykłych uroczystości. W ubie
gły czwartek mieliśmy w tutejszym teatrze 
miejskim podobne przedstawienie urządzone z in
nych pobudek. Niedawno temu zainicjowano 
założenie we Lwowie związku Inteligencji, ce
lem obrony inteiosów mofablych i materjal- 
nycn inteligencji, a międizy inne tui także dla 
umożliwienia inteligencji korzystania z rozmaitych 
urządzeń kulturalnych po cenach ulgowych. Zanim 
nastąpi zok ganiaowamie Żwiązjcu inteligencji — 
upłynie jeszcze czas pewien. Na razie zapoczątko
wała akcję tutejsza^Nuza’’, zajmująca się — jak 
wiadomo — feprowizowamim urzędników pań
stwowych i zakupiła na czwartek cały teatr na 
przedstawienie . Twinnausora’’.

jak  Wiadomo — Szczególni!: od czasu wojny 
z powodu ciężkich czasów i bardzo wysdkich cen 
biletów korzystanie z teatru stało się Prawie me 
moiiiwem dla szerokich Warstw Inteligencji, cha 
umysłowo pracujących, skazanych na skromne 
dochody stałe. Teatr przystępnym jest tylko dla 
rozporządzających znacznymi dochodami, dla któ
rych W3'dafek kilku tysięcy marek nie robi różni
cy-, dla Hłdzi wzbogaconych na wojnie i pa skąp
stwie, dla rozmaitych speKulfimów i dorohłdewi 
czów. Te sfery przeważnie zapełniały teatr — tak 
samo — jak to się dzieje gdzieindziej. Temu stara
ła się zaradżić „Ntiza’’ i zai.upując cały,teatr, na
znaczyła ceny tańsze 1 uprzystępnia tym sposo
bem inteligencji korzystanie z przybytku sztuki, 
wystay lortego przez mlasfc i- sulrwenctonowauegc 
— jakkolwiek dotychczas bardzo skromnie — 
pfZez państwo.
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Inauguracyjne przedstawienie czwartkowe 
powiodło sie w zupełność:. Teatr zapełniony był 
do ostatniego miejsca, a widownia miała dawną 
przedwojenną fizjognomję. Zamiast pa skarży i dc- 
roLtciewiczów zgromadziła się w teatrze śmietan
ka — prawdziwa in.eiigencja, która przybyła w 
kompie ie, iakty na komendę. Zjawili się przedsta
wiciele najwyższych uczelni, urzędnicy państwo
wi i prywatni, reprezentanci wolnych zawodów, 
jak lekarze, adv okaci itp. Przybyła publiczność 
koneserów, przeważnie znawców sztuki — w 
miejsce rozbijających się dorobkiewiczów. Pano
wał nastrój niezwykły. Publiczność słuchała mu
zyki Wagnerowskiej w skipieniu — nie przeszka
dzała prowadzeniem rozmów. Nie było różno
barwnych strojów i pokazu brylantów i 'klejnotów 
— ci którzy przybyli — nie przyszli w tym celu, 
aby ich widziano... Był prawdziwy kontakt mię
dzy widownią a sceną.

Oby czwartkowe przedstawienie było zapo- 
wiedz/ą lepszych czasów w teatrze — wyjdzie to 
na dobre nietylko publiczności, ale i artystom, któ
rzy mieć będą kwalifikowanych słuchaczy.

Drugie podoibnc przedstawienie odbędzie się 
w przyszłą środę. „Nuza” zakupiła w teatrze No
wości przedstawienie operetki „Dookoła miłości \

W ten sposób otwarte znowu zostaną na 
oścież drzwi do teatrów dla inteligencji, dla da
wnych bywalców...

K R O N I K A .
kałendarzyk.

Dziś n .  kat. A. B 50 B K ról.: jrr. kat N. 1 po B ih
'H. 7. Jutro rz. kat Z iśD birr NFM.; gr. kut Iiryhorj+  
Wschód stońc-t 7 09, . uebód 4 02.
Kapeituar TeaBru Wśemi go.

Pocziilek przeist-iwień o r. 7 30 wfer*.
\V<n e'"łżiel? jBetleem polsiiei — wieczór .Kobieta, 

któru z4 dłu*.
W poniedzial k »Tuj.j»  ftoser*. 

k  a t y  t e a t r  w iie jslc i Ur Jdecka 2 ’ł>.
W nadzielę fopoł. .Moralność pani Emskiej* — * ie- 

czór .N or.*.
W poniedziałek .Roztwór ( rof Pytla*.

Repertuar Teatru Hctuokol.
W niedr elę pop. »0italni waJc> — wieczór »laniec 

"ŚBOT̂Śt o*
t ! . W poniedziałek .Hiszpański słowik*.
Repertuar Teatru lit.warU „tli** ul. Ossolińskich 10.

Program od 16 stycznia 1922. I Cseeść konceptowi. 
2) Prof. Balenski. ) S. Piotrowski. 4) .Dynamit* s;etch . 
b) »Wilia do wj naęcia*, farsa.
Repurtu t  Bagateli Iwewsklel.

1) Dział koncertowy. 2) 2 + 1 = 3  — pp. Krasow
ska, Struwe. 3) Cymes i Cures, sketch w 1 akcie. 
4) Czarowne chwile, sketch w 1 akcie. 5) W herba
ciarni „Sada Jacco", wielki b; le: ze śpiewami.

We Lwowie*
— Rocznica zgonu Karola Szajnochy w II. 

gimnazjum. Młodzież II. państwowego gimnazjum 
■tal. Karola Szajnochy, święciła 19. tan. uroczyście 
52. rocznicę zgonu wielkiego historyka, ucznia, 
chluby tegoż zakładu i narodu. Uroczystość roz
poczęto nabożeństwem żałobnem za spokój du
szy śp. Karola Szajnochy o godz. 9 rano w ko
ściele OO. Karmelitów, skąd uczniowie udali się 
do aufi III. gimnazjum na poranek. Poranek za
gaił dłuższym i sumiennie opracowanym refera
tem o życiu i dziełach Szajnochy prof. dr. Naćher, 
poczerń odbyły się produkcje uczniów. Deklama
cje Wierszy pióra Kar. Szajnochy, recytacje w y
jątków z dzieł historycznych („Rewindykacja 
Rusi Czerwonej”, „Jadwigi i Jagiełły-’, „Mści
ciela’’, „Zwycięstwa pod LwWWń w 1675’’, „Jan 
III w tumie Św. ^zczepana”). Program był ujęty 
itaK, by przed słuchaczami rozwinął się w  całej 
pełni obraz twórczości Karola Szajnochy, jako hi
storyka, poety i dramaturga.

Uroczystość zakończono złożeniem wieńców 
na grobie śp. Karola Szajnochy, przemówieniem 
prof. JasillMiwskiego i defiladą. Oby tak rzadka 
i piękna uroczystość, stała się hasłem szerszej 
akcji, zmierzającej do poznania przez ogół dzia
łalności Karola Szajnochy i jegu dla nas zna
czenia.

— Z Lwowskiego Towarzystwa Naukowe
go. 9. tan. wygłosił w tutejszem Towarzystwie 
naukowem dr. Władysław- Tarnawski referat ze 
swej monografii o „Krzysztofie Marlowe“, która 
ma niezadługo ukazać się w druku. Prelegent 
skreślił życie tej niezwykle zajmującej postaci, 

. Jtreśląc równocześnie obrazy; charakteru i poglą

dów Marłowe‘a, omówił następnie jego dzieła, 
z kiórych najważniejszemi są drariiaty: „Tatner- 
lau“, „Faust;\  „Żyd maltański" i „Edward 11“, 
wreszcie zastanawiał się nad znaczeniem poety 
w literaturze angielskiej, połegającern na udosko
naleniu wiersza białego, który później starł się głó
wną iormą dramatu, oraz nad wpływem, jaki 
Mariowe wywarł na Szekspira. W dyskusji za
bierali głos prof. Wjtkowski, dr. Czerny i sam 
prelegent.

— Komisarzem urzędu emigracyjnego, pod
którego zarządem pozostają baraki na Janow- 
S K iem , jest p. Gnoiński, a nie p. Gawiński — jak 
mylnie wydrukowano we wczorajszem sprawo
zdaniu, •

— Z działalności polsko-amerykańskiego ko
mitetu pomocy dzieciom. Otrzymaliśmy następu
jący komunikat: Humanitarna ta instytucja, znana 
w caiej Polsce, a najlepiej we wschodniej Mało- 
polsce, 'którą od półtrzecia roku specjalną otacza 
opieką, przechodzi obecnie ciężkie przesilenie. 
Koszta administracji wzrosły w ostatnim czasie 
tak niepomiernie, że uniemożliwiają one wprost 
dalsze prowadzenie akcji pomocy "dzieciom.

Licżą/c się z ogólnem podrożeniem opału, u- 
sługi, płac personalu kuchen itp. podwyższał Pol
sko-amerykański komitet opłatę za porcję żywno
ści aż do 8 ryk. za porcję.

Ilość dożywianych dzieci spadla z pierwotnej 
cyfry 280.000 do 68.000, a w ślad za tern wpływy 
z tytułu opłat zredukowały się do l/4 pierwo
tnej wysokości, podczas gay koszta administracji 
nietylko nie zmniejszyły się, lecz w stosunku do 
r. 1920/21 wzrosły najmniej o 100 proc.

Specjalnie odczuwa się to po większych mia
stach, jak Lwów, Jarosław, Kołomyja, Przemyśl, 
Sambor, Stanisławów, Stryj, Tarnopol, gdzie ko
szta administracji, a w  szczególności opał droże
ją ustawicznie, tak, że pobierana opłata 8 mk. za 
porcję nie pokrywa ich ani w przybliżeniu.

Komitet Pomocy Dzieciom ma i nadal do dy
spozycji żywność celem bezpłatnego rozdziału 
między dzieci, wszystko jednak rozbija się o orak 
odpowiednich funduszów, koniecznych na przy
rządzenie tej żywności i administracji kuchen.

Akcja dożywiania dzieci mogłaby w więk 
szych miastach być prowadzoną i nadal tylko w 
tym wypadku, o ile zarządy miast interesowa
nych zdecydowałyby się pokrywać z własnych 
funduszów wszelkie koszta administracji kuchen, 
jak opał, usługa, światło, płace kucharek itp.

Ciężka zima i nadchodzący przednówek w 
ziwiązku z ogólnem przesileniem ekonomicznem 
nakazują, by humanitarna ta akcja przynajmniej 
do wiosny br. mogła być w dotychczasowych 
rozmiarach kontynuowaną. Rzeczą samego spo
łeczeństwa będzie zateim przyczynić się w  pe
wnej mierze do kosztów prowadzenia tego dzieła.

,  — Koncesję na aptekę we Lwowie nadał wo
jewoda lwowski mag. farmacji Janowi Zarzy
ckiemu.
,  — Kominy płoną. Wskutek intensywnego
palenia w  piecach zapaliła się sadza w realno- 
ściach: pizy ul. Blacharskiej 1. 5, Wałowej 1. 13,
Marka 1. 8. i Gosiewskiego 1. 10. Przy wszystkich
y-ypadkach czynną była strai ogniowa.

— Obłav’a na czarnej giełdzie. Podobnie, jak 
onegdaj, przytrzymała policja wczoraj podczas 
obławy na czarnej giełdzie 31 żydów Z tylch
część, jako obcokrajowców i niemeldowanych
do tego, zamknięto w aresztach na czas dłuższy, 
zaś resztę wsadzono tylko na 6 do 12 godzm za 
zanieczyszczanie powietrza i tąmowanie komu
nikacji.

— Zagadkowe zniknięcie skrzyni z bielizną.
Prywatna nauczycielka Helena Krupska, zam. 
przy ul. Hoffmana 1 18., oddala przed kilku ty
godniami wielką skrzynię z bielizną i garderobą 
do przechowania p. Myszkowskiej N., zam. przy 
ul. Szeptyckich 1. 5. Gdy wczoraj zgłosiła się po 
odbiór depozytu, Myszkowska odrzekła, że skrzy
pi tei niema już u siebie, albowiem zabrał ją jakiś 
mężczyzna, wykazujący się również jakąś kartką. 
Zawartość tej skrzyni ocenia poszkodowana 
Krupska na 5 milionów mk. Sprawę wyświetla 
policja.

— Kradzież futra. Drzwi mieszkania właści
cielki dóbr Jadwigi Hulinkowej, przy ul. Poto
ckiego 52., otworzył złodziej wytrychem i skradł 
g przedpokoju tatro wartości 1 miljona mk.

— Rewizja u waluciarza. Przy poszukiwaniu 
obcej waluty i jej handlarzy, znalazł w> w. Mulik 
w mieszkaniu Ozjosza Modlingera przy ul. Słone
cznej 1. 17. 302 doi., 1000. leji rum. i 5 \ dinarów. 
Sumy powyższe zdeponowano w urzędzie śiod- 
czym. Śledztwo w toku.

— Różne kradzieże. Z mieszkania Dawida 
,Igla na Podzamczu 1. 6. skradł złodziej narzędzia 
slusaiskie, wart. 60.000 mk. --  Z okna wystawo
wego firmy Bund i Urich w  Rynku 1. 35. skra
dziono wczoraj wieczorem 5 szalików, wartości 
100.000 mk. (!).

Pc raz trzeci okradli złodzieje wystawę skle
pową Joachima Katza w Rynku 1. 40. Tym razem 
zabrali bieliznę wartości 20.000 mk.

— Aresztowania. Baumel Oskar, L 16. are
sztowany został za kradzież 5.000 mk. u Mieczy
sława Rollauera, ślusarza MKE. podczas pobytu 
w kasie chorych. — Za kradzież skóry w sklepie 
szewskim Franciszka Scheidra przy ul. Zimoro- 
wicza !. 5. aresztowano Izaka Pickholza z P. 
dołu, pow. Zy dacz ów. Jako okoliczność ł troć. - 
podaje aresztowany, że i jemu skrad; ;or,o ćf- .;■■
larów, przywiezionych do wymiany. — .i w +
Symilowicz aresztowany ^Aostal za okraw.>. 
przechodniów.

T, c a f e i  F e f s A i .
— Książę biskup Sapieha wyjecnał do Pa

ryża.
— Nagrody Kasy Im. Mianowskiego Z War

szawy dtmoszą nam: Komitet Kasy im. J. M,a- 
nowskiego przyznał następujące nagrody za wy 
b'tne prace ogłoszone drukiem w języku polskim 
w okresie lat 1919—1921: i-szc nagroda im. A. Pa- 
wińskiego prof. Oskarowi Haleckiemu za pracę pł 
..Dzieje Unjii Jagiellońskiej” Kraków; druga nagro
da z zap. Z. Pileckiego prof. Wacławowi . Sobie
skiemu za pracę p. t. „Żółkiewski na Kremiu”, 
Kraków.

— Stypendja Kasy im. J. Mianowskiego. Z
W arszawy donoszą nam: Komitet Kasy im. Mia
nowskiego, mając do rozporządzenia 300.000 mk 
z sumą ministerstwa w. r. i o. p. postanowił prze
znaczyć je na 3 stypendja dla pracowników nau
kowych, młodszej generacji. Po przeprowadzeniu 
ankiety wśrócl uczonych przedstawicieli różnych 
dziedzin umiejętności, Komitet Kasy postanowi? 
przyznać ponfenione stypendia następującym o- 
sobom: 1) Stanisławowi Małkowskiemu, asyst, 
prac. minerał. Tow. Nauk. Warsz. 2) Romartowi 
Gródeckiemu, asyst. .Uniwers. Jag'e11. w  Krako
wie i 3) Zofji Gąsiorowskiej-Szmydtowej, doc 
państw, instyt. .pedagog, w wysokości 100.000 ntk. 
każde stypendjum. '

— Kradzieże w Kołomyj!, Właścicielowi ka
wiarni Centralnej w  Kołomyji, Ignacemu Rossma
nowi skradziono ubranie, wartości 100.000 mk. — 
Również zam. w  Kołomyji Kanarek Ninie, skra
dziono bieliznę, wartości lOU.uuO mk.

Z ebrania, edezyty  
i widowiska*

— Z Uniwersytetu Indowego Im. A. Mackiewi
cza. W styczniu odbędą się następujące wykłady 
przy ul. Bourlarda 5. 1) Stosunek Polski do Gdań
ska — dr. Wereszc-zyński — niedziela 22 bm.; 
2) O p a sor żytach ludzkich (z obr. świetl.) cz. IL 
—prof. dr. Fuliński — poniedziałek 23 bm.; 3) P od  
bój atmosfery (jazdy napowietrzne dawniej a o- 
becnie, balon, wolny i baion sterowany, aeroplany, 
lotnictwo współczesne, lotnictwo wojenne, przy
szłość lotu człowieka — z obr. świetl.) — taż. Li
bański — wtorek 24 bm.; 4) Król Stanisław 
Leszczyński — d r  (kiszewski — środa 25 bm.; 5’ 
Podbój atmosfery, część II. —  taż. Libański — 
czwartek 26; 6) Psychotecbnika w zastosowaniu 
przemysłowem (z obr. śwłetl.) — dyr. Porębski — 
piątek 27 bm.; 7) O pasorzytach ludzkich, cześć
III. — piof. dr. Fuliński — poniedziałek 30 bm.; 8) 
O pasorzytach ludzkich, część IV. — prof. dr. Fu- 
iliński — wtorek 31 bm. — Początek wykładów c 
godz. 6 włecz. — Bilety wstępu 100 mk.. dla człon
ków Uniwersytetu ludowego, akademików 1 mło
dzieży szkolnej 30 mk.

— Z Tow. wzajemnej pomocy uczestników 
powstania z r  1863/4. Walne zgroma-k-enie odbę
dzie się w niedzielę 22 bm. o goaz. 4’30 popoł ^  
sali Sodalicji Marjańskiej, uh Rutowskiego 10. Na 
porządku dziennym: Sprawozdanie wydziału i 
koniisji kontrolującej; W ybór ustępujących człon
ków wydziału i komisji kontrolującej. Wnioski.
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— Wystawa Wileńska. W muzeum im. ks. 
Lubomirskich (Ossolineum) urządzono „wystawę 
wtłeńsfą’’, na którą złożyły się rzadkie widoki 
miasta Wilna, m. i. cykl akwarelowych widoków 
pędzla J. Peszki (1767—1831), wysoce artystyczne 
fotografie J. Bułhaka, oraz szereg pamiątek i dro
biazgów historycznych, ż prywatnych zbiorów 
rea. B. Wysłoucha; wśród niewielu portretów 
wybitniejszych polskich osobistości, pochodzących 
z Litwy, lub z samego Wilna,, zwracają -uwagę 
uwłaszcza dwa młodzieńcze portreciki A. Mickie
wicza z lat dwudziestych ubiegłego stulecia. Na 
wystawie tej pokazano też mapy, informujące 
o stosunkach narodowościowych na Litwie. Cały 
szereg pamiątek wileńskich znajduje się w 'p rz y 
legł ej do wystawowej sali muzealnej, obejmującej 
dobę romantyzmu polskiego.

W ystawa wileńska otwarta jest codziennie, 
z wyjątkiem poniedziałków od 10 do 2, nadto 
w sobotę po południu od 4 do 7, potrwa zaś czas 
niedługi, by zrobić miejsce nowej, przygotowy
wanej już przez zarząd muzeum.

— W koncercie „Lutni'’ dzisiejszym akompa
niament do kolęd Niewiadomskiego wykona obok 
orkiestry Teatru miejskiego, także orkiestra Kon
serwatorium P. T. M.

— Staraniem „Koła Matek“ i „Czytelni Jubi
leuszowej" II państw, gimnazjum im. Karola Szaj- 
ńochy“ odbędzie się w  sali Tow. Muzycznego 
Pizy ul. Chorążczyzny 1. 7 we czwartek 2 lutego 
Poranek muzyczno-wokalny i deklamacyjny z u 
dziwem p. Z.-Ciesielskiej (pieśni), p. R. Cyganika, 
art. opery lwowskiej (pieśni), p. J. Jankowskiej,- 
a rt dram. (deklamacja), p. Czesława Krzyżanow
skiego (deklamacja), p. A. Schinara (Wiolonczela) 
‘ P. Prof. S. TrusióWnej (sKrzypce). Początek o 
godz. 11 przedpołudniem.

- -  Opłatek urządza Tow. ochotniczej st,raży 
P°żarnej „Sokół" we Lwowie w  niedzielę dnia 

.&■. bm. o g. 5 popoł. w  sali własnej w ogrodzie 
. _ c'uszki (Pojezuicki).
_ P J k m n e n t  u&.dzo ważny, lUóry jamś podróżny 

‘tornniar, w bju,.le  sprzedaży biletów kolejowych 
ó,| '|> Przy u l Szp Łalnej 1. mole go każdej chw 6

7918

s a ry ta  Popowa wiclaiej
~ odbę Lńe się d . 31. bm. w ta li To«.,

d y ju a i^ fia  ts stt. nut B. PoroniSftcie^i 799Z' '• f *5 jpw t „................

(Za rubrykę i » redak-ja nie bierze odnowindzialnościj.

Nowy transport z Wiednia
SU K IEN
nadszedł do M A K  I .

Lw ów, M ałeckiego 9, i. p.

wieczorowych  
■paearonych  
*py zotswych * 
jiR ipai-ó .t. ■ -

O P O L S K I E I
79:0

b  # 1  i  Stud ntów liiżyn t r j  Po-
*  litechniki Lwowskiej —

będzie się w sala^L K isyna miejskiezo i Koła Iit.-arl. 
uTI! n , N Gzosnowtkiej, JWp. Wołkowickiej, 

JMR. dr. Makjymiijatia H ub«» i .jWp. prezesi Tow ar,. 
.Poiuechniczneg0, m i. Rybickiego f n i * X6. iuteg0 b. r . 
B .fet we własnym sw ądz ie , orkiestra pod batuta p o sa d y  
Zaproszenia w»da,e komitet urzędujący codziennie od 
oma lo. s yczn a, do dma balu, miedzy cod’ 1—2 w lo
kalu Studentów Inżynierji, Lw-w Politechnika P o 'z a r  o-

* “ “ ' r  . ', iC  J a t o w s  I w o a a e :, „  L ,.ow it . Ko n a  lei I,
sekr. 792 j prze w. ko mit, ba'.

Kttisu walu 
Kurjer Lwo
wski Nr. 20

L 0 Mk. po!. 
|  funt ang. 
f  0 frs franc. 
100 fr szvyaj-
100 fre bel'. 
100 K czesk. 
iOu K węe. 
100 K austr. 
lob M 1 iem. 
1 Doi r ani. 
100 Lir wł.
1 >0 Lei rum. 
10C gul J. hol. 
100 K. nerw. 
100 K. duńs. 
100 K. szw.

KRONIKA SPORTOW A.
Walne zgromadzenie L. O. Z. P. N. uubyto

s i ę  dnia 14. bm przy bardzo licznym udziale 
członków, co świadczy najlepiej o znaczeniu tej 
instytucji dla naszego sportu. Zgromadzenie za' 
g a i ł  przemówieniem prezes p. red. Laskownicki 
skreślając po krotce działalność wydziału w roku 
ubiegłym. Mistrzostwa ldasy A, B i C zostały 
wprawdzie przeprowadzone, lecz liczne zarzuty 
\v  tym kierunku były usprawiedliwione z powodu 
różnych trudności, jakie były do przezwyciężę 
ly a .  Również i kolegjum sędziów ściągnęło na 
siebie odium świata sportowego i poprawa do
tychczasowych stosunków jest konieczną. Nie
stety i P. 2. P. N. przez swoje nadmierne żądania 
natury ifnansowej przyczynił się dc utrudniania 
przedsięwzięć lwowskiego Oddziału i spowodo
wał nawet Zarząd do odwołania się do walnego 
zgromadzenia. Na zakończenie podniósł p. red. 
Laskownicki pracę ofiarną niektórych jednostek 
i skreślił plan pracy na rok przyszły, wyrażając 
nadzieję, że może już w tym roku po czasach wo
jennych sport piłki nożnej będzie się mógł iozwi- 
jać w normalnych warunkach.

Po odczytaniu protokołu z ostatniego walne
go zgromadzenia ustalono wysokość wkładek 
klubów i zastrzeżno podwyższenie tychże, w  ra
zie odpowiedniej uchwały P. Z. P. N. Wybrana 
ad hoc komisja szkontrująca postawiła wniosek 
udzielenia absolutorium ustępującemu skarbniko
wi, oraz wyrażenia podziękowania anonimowym 
ofiarodawcom, z których jeden przez złożenie 
kwoty 60.000 mp., a drugi przez ofiarowanie pu- 
haru zasłużyli sobie na wdzięczność Zwiąizku. 
Wniosek ten uchwalono przez aklamację.

Wydział na rok 1922 został wybrany w  na
stępującym składzie: prezes: p red. Bronisław
Laskownicki, zast. prezesa pp.: Tadeusz Dręgie- 
wicz i dr. Kruczkowski, skarbnik: por. Bereźni- 
cki, członkowie Zarządu: dr. Kaufmann, Nowo
sielski, Finkelstein, Drobut, Więcek, Garoień St., 
inż. Dudryk.

Do wydziału gier i dyscyplin} wybraht zo
stań pp • Broniewski. Nawrocki, -Rąppąport, 
Schefftier, Smoleński i' Szargiel.

rewizyjna pp.: dr. Stein, dr. jp rę- 
fcieWićz i'Hińiermariń.

Delegaci na walne zgromadzenie P. Z. P. N 
pp.: Burnatowicz, Dręgiewićz, Dudryk, dr. Kauf- 
manti i Kuchar T.

Po omówieniu szeregu spraw aktualnych 1 u- 
chwaleniu odpowiednich wniosków, zgromadze
nie zamknięto o godz. 2 popołudniu.

Lwowskie Towarzystwo łyżwiarskie komiw
nikuje, że dnia 22. stycznia, tj. w  niedzielę, odbę 
dą się zawody w  jeźdzae sztucznej i szybkiej o 
mistrzostwo okręgu lwowskiego i zawody dla 
młodzieży cło lat 14, które się odbędą w następ
nym porządku:

Rano o godz. 10 bieg na 500 m. o mistrz, 
okręg, lwów., 10.30 sjtuczna jazda aia młodzieży 
od lat 14 (panienek i chłopców). O godz. 11 bieg 
300 m dla młodzieży od łat 14, o 11.10 bieg 5000 
m. o mistrzostwo okręgu lwowskiego.

Po popołudniu: O godz. 5 bieg 1500 m. o mi
strzostwo okręgu lwov'., c g. 5.30 sizituczna jazda 
o mistrz, okr. lwow., o g. 6  jazda popisowa o mi
strzostwo okr. lwow.

Wiadomości gospodarcze.
+  Produkcja węgla na G. Śląsku wzrasta

Produkcja węgla na G. Śląsku w ciągu tygodnia 
od 9, do 15. stycznia wynosiła ogółem 7,024.^60 
tonu z czego kopalnie zużyły na własną potrze
bę 7*1.549 tonn, na deputaty dla pracowników 
23.443 tonn. Kolejami wywieziono ogółem 494.976 
tonn, z -czegu pozostało na terenie plebiscytowym 
.60.969 tonn, pozatem do Niemiec wysiano 261.592 
tonn, do Polski 71.186 tonn, do A.ustrji 46.754 toim, 
do Czech 18.629, do Włoch 23.706, do Gdańska 
5.787 do -Kłajpedy 1.404 tonn, d:o Węgier 4.953 
tonn. Drogą wodną wysłano do Niemiec 3.551 
tonn. Zapotrzebowanie wagonów w ciągu tego 
tygodnia wynosiło 53.534. Dosta.rcyono całą za
potrzebowaną ilość wagonów. (PAT.)

-f Zniesienie państw, urzędu melioracji roi* 
nycli. W dzienniku ustaw ogłoszono rozporzą
dzenie o zniesieniu państwowego urzędu meliora
cji rolnych. Czynności tego urzędu załatwiane 
będą odtąd przez ministerstwo rolnictwa.

j- Wolne wagony. Mmisterstwo koleji że
laznych zawiadamia, że. wobec zmniejszenia się 
w styczniu zapotrzebowania wagonów pod prze
wóz ładunków aprowizacyjnych koleje polskie 
mogą dostarczyć zwiększone ilości wagonów kry
tych dla innych transportów. Pożądane byłoby 
zatem wyzyskać tę sytuację tka przewozu mate- 
rjałów siewnych, przemysłowych, budowlanych 
i t. d., oo zamierzone było w iniesiącach następ
nych, a co może być obecnie przyspieszone. Mi
nisterstwo kolei zaznacza, że wobec niewystar
czającej ilości taborów wogóle przy oczekiwanym 
na wiosnę wzroście przewozu artykułów apro- 
wkzaćyjnyeh, koleje niezawsze będa w stanie po- 
Kryć zapotrzebowanie wagonów i przewóz ła
dunków, oraz dokładność przesyłek może doznać 
ograniczenia. (PAT.)

Z giełdy warszawskiej. Warszawa. Na dzi- 
siejszem- zebraniu giełdy warsz. zwyżka dewiz 
trwała w  dalszym ciągu. W końcu jednak nastą
piło osłabienie tendencji, gdy ze strony poważ
nych banków nastąpiło znaczne zaofiarowanie 
wałut obcych. W  dziedzinie papierów dywkRai- 
dowych zmiany oiswrta. Papierami puofieznym ro
biono średnie Obroty. (Tel. wł.) (G.)

O G L 3 S Z O J S & .

Lwow

Gotówka

—1 0 0 -  
13700—14700 
27000—28509 
59U00-O4JJ0 
26000—27000 

6300—6500 
450 -  550 

4 0 -4 5  
1725—18£5 
3 3 7 5 - 3475 

i40 10-15000 
2200 —24Ou 

100000—110000 P 
*0 00—45 )0t. p  
56600—60500 p  
67500—71000 P

0 Styczni i 19j Z ' Warsz. d. 21 I | Zurych 211 | erlin 2 1 1. Wied 20 L
Dew.zy D e w i z y

- 1 0 0 - —100— 0.15—0.17 5.76 260
14250—15010 14650-14750 l* 1.67 841.65 34.890
2' óOO—29000 2&200—28500 41.75 1624 35 67.5 0
59O00—64000 .------ 1 0 0 - 3816.10 160.475
20000—275 >0 26500—?7500 40 00 1548.45 64.980

5350 —5750 58-25-59 00 9.00 34 ^ 0 j 4.34U
450—5b0 P ---- - .7 5 Ł9.27 1^2.850

40—46 51 - 4 2 - .0 8 2.60 100—
1725- 1825 1725—17 0 2.55 100— 4.222
3200—?4u0 3500 — 3550 5.15 195.80 8.24814000—15 J00 ---- 22.42 862.60 35.4-m
2200-2400 P —— 147.00 6.0701.00000—110000 P — *_ 187.50 720 .05 302.3 040030 — 45000 P -•_ 80.. 0 3091.30 125.9755 -500 - C0600 P -•- 103.?6 • 9S6 00 163.47567500—7 1000 P -*— 128.25 4985.00 205.970

UWĄGA: JP* oznacza kursa poprzeunie, ostatnio notowane.

Do s p r z e d a ż y  a n p i e l s k i a j  
h e r b a t y  p o s z u k u io  — 392

energicznegs ajenta luli solidnej firmj
Ofertx sub .Herbsta" kierować do Biura Ogłoszeń 
L. i E Metzi i Ska. Warszawa, Marszałkowska 130.

OKRĘGOWY ZAKLaD GOSPODARCZY VI.

Konkurs.
Okręgowy Zakład gospodarczy VI. we Lwo

wie, ul. Janowska 5. r o z p i je  konkurs na dosta
wę chleba na tx>k 1922 dla garnizonu lwowskiego 
w ilości zależnej od każdorazowego zapotrzebo
wania do 8.000 bochenków chleba dziennie.

Ghleft ma być wypiekany t  czystej mąki żyt
niej 82 proc, i ważyć ms w Stanie surowym 1600 
gr., po wypieku 140Ć gr. Mąka ma byc dostaw 
czona przeiz oferenta.

Reflektnnd winni wnieść oieańy w kopercie 
zamkniętej z napisem: „Oferta na dostawę eble- 
ba”, zaopatrzone stemplem 10-markowytn, do 
Okr. Komisji Zakupu przy powyższym Zakładzie 
w teimink do dnia 31. stycznia 1922 włącznie.

Ogłoszenie pnzyjętej oferty nastąpi dnia 1. 
lutego 1922 o godz. 12. Równocześnie z wniesie
niem oferty należy złożyć wa<ijum w Komisji go
spodarczej O, Z. C. t Ł w  wysokości 250.060 mk; 
w gotówce lub w  pożyczce odrodzenia, które 
w razie przyjędia oferty zostanie zatrzymali', na 
poczet kaucji, w razie zaś nieprzyjęcia natych
miast tzwrócone.

Bliższych wyjaśnień udziela O. Z. G. VI. uL 
Janowska 5. codziennie w godzinach od 11—12.'

Okręgowy Zakład Gospodarczy VI.
Lwów, L. 600/OKZ/22.
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Upraszamy uprzejmie o jak naj
rychlejsze nudesłanie prenu
m eraty wraz z eweul. z a leg ło 
ścią, celem uregulowania nakła
du. — Wyplata kwet wpłaconych 
n.i czeki Poczt. Kasy oszczędn. 
następuje po upływie 8 do 10 dni, 
z tego powodu najrychlejsza wy
syłka •prenumeraty jest wskazaną 
w i rheresie szan. prenumeratorów. 
Na czekach lub przekazach wy
mienić należy, na jaki cel służyć 
ma nacierana kwota: prenumerata, 

ogłoszenie, składki.
Cena prenumeraty wynosi:

Lwowie miesięcznie do 
odbierania w a lministracji 
Kuijera Lwowskiego . . . .

We Lwowie z odnoszeniem do 
dom i . . . . . . . . . . .

Z przesyłką pocztow ą w całej 
P olsce . . . . . . . . . .

Zagranicą miesięcznie . . . .

We

440 m.

500 m

zmianę adresu dopłaca się

500 m. 
700 :n. 

10 m.

a r f r iE  i i  O i i  E 7919

>o 2 parach wal ów, 2 parach kamieni 1 1 kasprze, 
k:óre oglądać można we Lwowie —  dostarcza n a 
tychm iast okazyjnie, ew entualnie pojedynczo, Firma

L. 67/e.x 922. Lwów <1. 18 (tycznia 1922.

M o j  HM tjiJiiaiolsjfflg Filia
Lwow ie

zaw iadam ia, że  z dniem  31. styczn ia  
1922 przenosi s i t  do w łasnego  budynku  

przy ul. P iekarskiej 1. 56-
Od teL,o  dnia wszelkie próbli do ba

dania bakteriologicznego, jak również oso
by pokąsane, przeznaczone do szczepien i 
Past‘orowskiego należy skierowywać pod 
powyższym adresem 7914

lolpsrferzy Irki] potrzebni 
zaraz 

Zgłaszać
[się w Administracji rKurje»a Lwcw.‘* od8-e 
jo  I-ej w południe i od 3-ej do 6-ej wieczorem.

P o s a d y  i o.-aee.
■ O absolutnie bezkonkuren-

1 Ł *  cyjnego be,.ryzykown‘-.?<\
i najrento wn jSzf go prze '.-: ę - 
biorstwa, pogy.usiwar.i w poi 

‘nicy od "00.000. Onis każóe- 
ma użyczy Biuro Chrzanow
skiego /'im ;rjwic».a 5 7929

Kupno l sprzedał.

poważnych
K u p c ó w

Ina większe i nnlęjsze pierw 
'■zor/ęune ;.’Oi poda twa rol"fc,
{każdego rojzaju fabryki
iprzedtiębiorsiwa. Do.n Rolm- 
iczy i Komisowi>-H miliony 
P n ie w y  (Wlkp.) R:;;ek 9 
T m -o n  38. 791 '

K A M I E  .M C E
WILLE, GOSPODARSTW\ od : 
do DO mors., FOLWARKI, ZA. 
KŁADY PRZEMY^ŁOWa i HAN 
DLOWE, HOTELF REi.r.JR,, 
CJE, OBERŻE, FABRYKI NAJ 
ROZMAITSZEGO RODZAJU po 
siada w wielkim wyb»-7e n- 
sprzedaż „FORT ANA*'— TORUI5 Szer ka Ja. — Telef. '13. 3?11

Mamy DO SPRZED A NIA  
NA POIKORZ J 789

hotele, piekarnie, res tau łe je  
ir .z  m ie j s k i e  i w ie j s k i  r- 
" o s i a d ł o ś s i i  /głoszeni 
pr yjmuje AIAJEWS.I i Sk 
Ornd/iadz, Cnełm Aska 65,

Ska Akt.

Fabryki produkują:
I. Barwniki anilinowe:

na 1. wełnę? kwasowe i chromo
we, 2. bawełnę, sztuczny jod wab, 
ien, konopie, ju tę: bezpośrednie 
arezotyno'® e, siai kowe i zasadowe; 
3. neutralne na pól wełnę; 4. bar
wniki do  farbowania skór, papie
ru, tłuszczu, słomy, drzewa i t. p.

(L Kwasy:
1. rwSs aiarkuwy 66® Uó. mono-
hydra1, dymiący (oleum) ,0o/o-2 o/o 
i 60®,* 66% ; 2. k-zas azot.wv 
;;C® B i, 40" Bś i *»>- Ból 3. kwai 
solny 20-26®/, i i  ; 4 kwas octo

wy 60% i 60®/o

IAP1 L » ■

lp. 151.101,

Adres telegr,

„BORUTA44 
Zgierz.

Fabryki produkują:
III. Sole:

d w u t l a r c z a n  s a d o w y  ( b >  
• u l f a t ) ,  dwuii.rokyn sodowy 
10* Bó ( bisuliit), lio iar—yn so- 
dc wy (aiity.hl irl, fól glanbersie, 
octan sodowy, s i a r o x a n  m ie 
d z i  a  w y , siarczan że rz wy,

chlorek cynku i L d.

IV. Środki lecznicze:
W pierwszym rzędzie

„ f f  K O g A I / i r T A  X ‘
(arsenobenzoh do zastrzyków 
.irzy leczeniu przymiotu, tyfusu 
powrotnego, szk. rblyny 1 L p.

77R

Informacji szczegółowych udziela Dyrekcja Fabryk w Zgierzu.

8
8*n
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S P R A W A  L U D O W A
Jedyny i najpoczvtn:ejszy tygodnik ludowy 

we wschodniej Małopolsce,
Q n t* o iif ty  I i" r ln u i  zawiera zawsze najwięcej wiadomości, które chlooa 

„ o p i a W e t  L l U U W i  interesować powinny.

C n r o u f c a  I u r lr .m t ; (< iesł Pismem wyłącznie chłopskiem, pisanem przewa- 
? ł ^ | ”  ® W «. I-I U O W d  żnie przez cliłopow i dla th łorów.

i
b

*

L llH n W * !* 4 btoWi zawsze interesów chłopskich i fest najlepszą 
p i  o n a  Im U U U W a obiorą przed nadużyciem różnych władz i tsób ob

darzonych wiadzą, które chcą ciem .otę chłopską wy
zyskać dla własnei korzyści.

I l lH n u ifS 44 iest Według opinji b.prez. min. Witosa najlepszem i naj 
a n d  I» U u U W * i odpowiedniejszem pismem chłopskiem w całej Fuisce.

Sprawa Ludowa^ P0win!’a si(? .znaleźć w każdym domu, każdy chłop
mi obow ązek zaprenumerować pismo; gdęż tyko 
w (en sposob pokaże, że się na sprawie chłopskie: 
rozumie i że się ze wszystkimi chłopami solidaryzuje

Prenumerata wynosi rocznie 800 Mk., półroczne 400 Mk., kwarta'nie 2 30 
Mp. Zamawiać mo na każdej chwili. Redakcja i AJmir Ossolińskich 15.

n  
*

*
I r
5 .
Z
*

n

i
u

I
Ł Ó D Ź

ulica Piotrkowska 42. 
S l i  L A D

7910

Artykułów technicznych.

* U

gateowe,
R « n > a c ::e id a k ie  

tr^Uowe, cwalne, taśmowe, cyncularne

dszelhies
rtztótf

sapin/, siekiery lef.ne, krempacze, piiniki do ostrzenia pif, 
raszple, pi'mki wszelkiego r .dzaiu, I-a krąż*i tło ostrzenia 

pił, olćjarki at:tomaiyC7ne. 5J9J
S ta ły  s k ła d  narzędzi  d la  p rzem ysłu  drzewnego. 

^ ! P G  &  C O  Wieded^. L<cbcn.:ergg« sc 6. Telef.11525 ł 563'. Adres teiegr. „Blrosfi^o*

Pierwsza kraj, chem. przetwórni! drzewa
w  RADOMIU

poleca swoje produktu a mianowicie: k a l a f o n i ę ,  
t e r p e n t y n ę ,  ł m a ł ę  d r z e w n ą ,  ż y w  c ę  p i .  
w a w a r a k ą i t d .  p o  o e n a c h  k j n k u r a n  y jn .

rył?'zni spzedażniWssh. Malcpilsk;
w ładunkach ■’a?owagujiowych, jako też w mni^j- 
szyoh ii, ściach ze składów lwowskich przez firmę

BEGLEITER i HRENKES
we Lwowie, K łłątajr 7 . (X .żm irrzow- 

ska 33 j Telefon 8 9 4 . ,912

K TO  C H C E  kupć towary?
Po najtańszyfh zniżonych cenach n ec h  napisze, W'3 
przyjeżdża ąć no Ł 0 6 / ’,  u d as  ę do sk adu fab rycznej
Sin D D V |  nl. P iolrkow  >.ra 5 6 . ^  
ża l. D I I  H la |  podwerzu III. wajśoi''.
Gdzie są do nabycia w resztkach 1 sztokach: b a ł" !  
Kolor >W2 p ótna na bielizn ) i pość e^ tow ary m  wsyfr 
i poszwy, ilune a, baichany, cij^i, chus .In. poń zceW’ 
obrufy, koidry, rjw nież szewioty, sukna, koFty ■ w& 
na damskie i męskie ubrania, kostj; my, płaszcze i 

knie i wiele inn ch towarów.
UWAGA: Wysyłam poo zą,zalic>.lc • odcinki i res**^ 
7(jo5 w każdej ilu e. otrzymaniu zadttku. 

C e n n ik ó w  i prućei: n ie  w y s y ł a  e ię .

1  Drakuui PoUliiej pu4 zątaąuhm Juzeu a -j>kie£o we Lwowie uL Chocążcziziiy 31. Reduktor odpowiedzm y: TadeuM Stroiusl^


